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Z  S e n a tu .
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 5 września. (Z) 
W poniedziałek 7 bm. o godz. 11 
rano obradować bedą połączone 
komisie gospodarstwa społecz­
nego, skarbowo - budżetowa i 
prawnicza nad ustaw a o wykona­
niu reformy rolnej. Komisja skar­
bowo-budżetowa zbierze się we 
czw artek o godz. 10 rano. P rzed­
miotem jej obrad będzie ustawa o 
głównej inspekcji kolejowej. Ple­
narne posiedzenie Senatu w yzna­
czone zostało na 11 bm. godz. -4. 
popołudniu z porządkiem dzien­
nym: 1) ustawa o głównei inspek­
cji kolejowej, 2) nowela do usta­
w y o zabezpieczeniu na wypadek 
bezrobocia, 3) ustawa o wstrzy­
maniu kar za przestępstwa leśne 
w okręgach sadów apelacyjnych, 
warszawskiego, lubelskiego, wi­
leńskiego, 4) ustawa w sprawie 
zmiany rozporządzenia Rady Min. 
z dnia 10 maja 1920 r. w przed­
miocie wprowadzenia w życie u- 
stawy wojskowego postepoania 
karnego. Na posiedzeniu tern usta 
wa agrarna rozpatryw ana nie bę­
dzie. Termin następnego posie­
dzenia nie został jeszcze w yzna­
czony. Przypuszczalnie odbędzie 
się ono 18 bm.

N ow o o tw a r ty
MAGAZYN FUTER

f i r m y

BRACIA ROTH i S p .
L w ów , p!. M arjack i 8

poleca 4693
wykwintne futra oraz 
Modele zagraniczne.
Sprzedaż hartowna i detajllm,'

4 tabletki, szczotka, woda, — 
Oszczędność, czystość 1 w ygoda to R A C O

K O U I E  W Ą S K O T O R O W E
trasuje —  buduje —  dostarcza od zwyż ł 4 wieku —  jako swoja

wybitn? specjalność:

JULIUSZ WEISS WE LWOWIE
Koleje Polne, Leśne i Fabryczne. Bocznice kolejowe i Koionje linowe.

BIURA : ul. P o to c k ie g o  1. 26. SKŁADY : ul. N a B ajkach 1. 3-5. 
TELEFONY: 2-59, 10-91, 10-92, 34-27. — TELEGR.: R a ilw e is s , L w ów .
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Manewry floty angielskiej.
(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszawa, 5. w rześnia. (Z). Z Kon­

stan tynopo la donoszą: Fioła angielska  
rozpoczęła m anew ry  wzdłuż zachod­
nich wybrzeży Anatolji. Pozatem  część 
statków  w ojennych angielskich  w y­
p łynę ła  z Bosforu n a  Morze Czarne.
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G. GERLACH
ul. T am ka 40

W ARSZAW A
ul. Ossolińskich 4.

FABRYKA 
INSTRUMENTÓW  
GEODEZYJNYCH 
I RYSUNKOWYCH

MAGAZYN 
OPTYCZNO-
TECHNICZNY

W y k o n y w a  w sze lk ie  roboty i re jiaraeje  ze sw ego zak resu.

L .

EAU de COLOGNE

J & A ctilcL ta
N A I N O W A Z a  
J  t  n z a c i a  
w D Z I E D Z I N I E  
WFLEGNOWANtA 

C ł A l A

Zakończenie obrad londyńskich-
  Uczestnicy konferencji wyjeżdżają do Genewy.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 5 września. (Z)
Z Londynu donoszą: Obrady rze­
czoznawców prawniczych w spra 
wie paktu gwarancyjnego będą 
prawdopodobnie dziś zakończone.
Biorący udział w  obradach tych

przedstawiciele państw zaintere' 
sowanych udadzą się niezwłocz­
nie do Genewy, celem złożenia 
Radzie Ligi sprawozdania, jedy­
nie tylko przedstawiciel Niemiec 
powróci do Berlina.

AUTOMOBILKLUB POLSKI
Dojazd samochodem na tam fini h. — Bufet na miej cu. —

W olicy (na finish) w orek godzina 9 20 rano — powrót o g  dzin e 14*17 w rezerwowanych

przy współudziale M ałopolskiego Klubu Automobilo­
w ego organ żuje w e wtorek, dnia 8. w rześnia b. r. 
M iędzynarodowe W yścigi sam ochodowe na 10 kim. 
szosy Stryj—Bilcza W olica i polski rekord szybkości.

— Orkiestra w ojskow a. — Dojazd pociągiem  do Bilczej
wagonach.

Wjazd samochodem Zł. 20.— Wejścia Zł. 2 .—
P o c z ą t e k  W y ś c i g ó w  1 0 . 3 0 .
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Uroczystość otwarcia V. Targów Wschodnich
odbyła się w  niezwyble podniosłym nastroju pomimo ulewnego deszczu. 

Przemawiali: Prezydent m  Lwowa Neumann, prezes Tnrsbi i Min. Klamer.
Lwów, 6. września.

Po raz piąty w  rok rocznej od­
nowie ożywiły się wzgórza placu 
po wy stawowego, zaroiły się hale 
i pawilony „Targów Wschodnich'* 
eksponatami przemysłu polskiego 
i zagranicznego, \  zatętniło żyw ­
szym pulsem życie naszego gro­
du, pomnożone tymi wszystkimi 
gośćmi z kraju i zagranicy, którzy 
przybyli do Lwowa jako do waż­
nego ośrodka handlowego Rze­
czypospolitej polskiej. To stałe za­
interesowanie się̂  sfer gospodar­
czych zarówno naszego kraju, 
jak i zagranicy, Targami we Lwo­
wie dowodzi, że myśl, która przy­
świecała inicjatorom przy wzno­
wieniu owych historycznych wiel 
kich transakcji handlowych we 
Lwowie, owo ponowne w ytknię­
cie przez Lwów szlaku handlowe­
go ze Wschodu na Zachód i vice 
versa, było rzeczywiście myślą 
twórczą, nie jakimś chwilowym 
błędnym ognikiem.

Żyjemy w  stuleciu, którego 
motorem i podłożem są zjawiska 
gospodarcze. Po walkach religij­
nych średniowiecza, po burzach 
rewolucyjnych na tle czysto po- 
litycznem, zapanowały wszech­
władnie w wieku XIX i XX czyn­
niki ekonomiczne. One to w głów 
nej mierze kierują nolityką świa­
tową, a zdemokratyzowane spo­
łeczeństwa, to żołnierze wielkiej 
armji, walczącej o supremację 
gospodarcza. I jak nikomu nie jest 
tajne, że wojna światowa była 
wynikiem walki Anglji i Niemiec 
o pierwszorzędne stanowisko na 
rynkach światowych, tak też 
w szystkie konferencje i zjazdy 
polityczne ppwojenne, wszystkie 
kroki i układy dyplomatyczne są 
nacechowane ta sama troska o 
pozyskanie jak największej prze­

wagi ekonomicznej, zagarnięcie 
najszerszych rynków zbytu, osią­
gnięcie najkorzystniejszych kon­
iunktur.

Samodzielność gospodarcza 1 
żyw y współudział w ruchu han­
dlowym świata, oto warunki bez­
względnie konieczne do utwier­
dzenia politycznego bytu pań­
stwa, jakotiż do zwalczenia tych 
wszystkich skutków utraty  rów ­
nowagi, z jakimi w alczy dziś je­
szcze świat powojenny. W Polsce 
obecnie po ustaleniu waluty dźwi­
gać się może życie gospodarcze 
na prawdziwie zdrowych, solid­
nych podstawach. Co praw da nie 
można bez popadania w  nierealny 
optymizm stwierdzić, żeby mo­
ment obecny był bardzo dla tych 
transakcji szczęśliwy. Zarówno 
my, jak I państwa ościenne, Au­
stria, Czechy, oraz dalsze, jak 
Francja i W łochy, też przebywa­
ją kryzys finansowy, cierpią na 
brak gotówki 1 inne niedomagania 
budżetowe; stosunki polityczne 
i tam także jeszcze nie znalazły 
ostatecznego roz-w iązania. które- 
by otworzyło w pierwszej linji 
szeroki gościniec handlowy na 
Wschód, do Rosji. Dlatego też i 
tegoroczne Targi pozostaną jesz­
cze pewnego rodzaju introdukcja 
dopiero —^zapowiedzią tej wiel­
kiej misji, jaką spełnić im przyj­
dzie — a jak można już dziś się 
spodziewać — w niezbyt dalekiej 
przyszłości.

Nie zapominajmy jednak, że 
Lwów był, jest i będzie owa wiel­
ka brama wypadowa Rzoltej dla 
naszej ekspanzji gospodarczej i 
kulturalnej hen, na bliższy i dalszy 
W schód — a „Targi Wschodnie1* 
spełniają rolę pioniera w tem na- 
szem przykazaniu dziejom em,

Przed otwarciem.
Lwów, 6 września, 

(jp) Jakkolwiek nie ze w spa­
niałością roku poprzedniego, kie­
dy uroczystość otwarcia Targów 
Wschodnich zaszczycił swa obec­
nością p. Prezydent Rzeczypo­
spolitej, niemniej z calem zrozu 
mieniem ważności tej instytucji 
dla naszego miasta i dla całego

Państwa polskiego obchodziło 
miasto nasze w dniu wczoraj­
szym inauguracje V. Targów 
Wschodnich, której niestety jed­
nak niełaskawe nieba nie użyczy­
ły swych uśmiechów, bo przew a­
żnie ulewny deszcz złośliwie prze 
-szkodził należytemu rozwinięciu 
programu uroczystości.

Powitanie oficjalnych' Bości na Dworcu B łdw np,
(—) Od wczesnego już ranka 

panował wczoraj przed dworcem 
głównym ożywiony ruch. Co 
chwila zajeżdżały powozy i auto- 
mubile przywożące reorezentan- 
tów władz i instytucji, którzy 
przybyli na dworzec celem powi­
tania mających przybyć_na Targi 
Wschodnie przedstawicieli Rzą­
du, Seimu, Korpusu dyplomatycz­
nego itd.

Jeszcze na długo przed przy­
byciem pociągu w zorowy porzą­
dek na dworcu oraz przy wejściu 
do salonu recepcyjnego utrzym y­
w ała policja pod kierownictwem

nadkom. Bodnara. doskonale re­
prezentująca się w mundurach od­
świętnych. Przebyli celem powi­
tania gości dygnitarze ustawili się 
tymczasem na peronie, a obok 
nich stanęła kompania honorowa 
40 p. p. oraz liczni przedstawiciele 
Korpusu oficerskiego z generali- 
cją, wśród której zauważyliśmy 
dowódcę O. K. VI. gen. Malczew­
skiego, gen. Lindego, gen. Pajew* 
skiego, dowódców wszystkich 
pułków lwowskich i wielu innych 
wojskowych. Z pośród cywilnych 

■ dostojników zauważyliśmy p. 
I Wojewodę Garapicha. prezesa

Sądu Czerwińskiego, radcę Ha­
merskiego, rektora Uniwersytetu 
Porębowicza. prezesa Izby skar­
bowej Welnfelda, prezesa Kolei 
p. Morawiańsklego, prezydenta 
miasta p. Neumanna, wiceprez. 
Stahla i Schleichera, dyrektora 
Policji Reinlendera, sekretarza 
Giełdy p. Panetha. prezesa Ula- 
ma, radcę Liedla, prezesa Lewic­
kiego, insp. P. P. dra Torwiriskie- 
go i Nowodworskiego oraz wielu 
innych.

O godz. 8.45 na peron zajechał 
pociąg wiozący gości z W arsza­
wy. Orkiestra wojskowa odegra­
ła Hymn narodowy, a psL pociąg 
zatrzym ał się, z salonki wysiedli: 
min. handlu i przem ysłu Klarner, 
min. rolnictwa Janicki, min. kolei 
Tyszka, wicemin. spraw wojsk. 
Majewski, p. Karśnlcki. p. Tar­
gowski, przedstawiciele korpusu 
dyplomatycznego, bułgarski mini­
ster pełnomocny Wanczew, se­
kretarz konsulatu holenderskiego 
Wan Sonn, poseł szwajcarski 
Steiner, poseł ang. Miiller. dele­
gacja sowiecka w osobach posła 
WojKowa, pp. Arkadiewa ! Naza-

reniusa. dalej dyrektor departa­
mentu p. Dąbrowski, prezydent 
miasta W arszawy p. Jabłoński, 
wiceprez. liski i dyrektor depar­
tamentu M. S Z. p. Grabowski. 
Do wysiadających z wagonu 
przedstawicieli rządu pierwszy 
przystąpił p. prezydent Neumann 
i powitał ich imieniem miasta, a 
po chwili gen. Malczewski z łożyl 
raport, poczem p. Minister Klar­
ner przeszedł przed frontem kom­
panii honorowej. W  salonie przy­
jęć odbyło się następnie śniada­
nie, przygotowane dla gości oraz 
dla uczestników Zjazdu dzienni­
karzy i publicystów ekonomicz­
nych. Po śniadaniu p. Min. Klar 
ner w tow arzystw ie Pana Woje­
wody odjechał autem do W oje­
wództwa, a za nimi w  autach i 
powozach odjechała reszta gości.

Pół godziny później nadjechał 
pociąg z Rumunii, który  przy­
wiózł również wiele gości na T ar­
gi, a m. i. przedstawicieli oficjal­
nych rządu rumuńskiego oraz re-< 
prezentantów  handlu i prze­
mysłu.

Hebożeństwo w Bazylice Srcbikatedrainej. '
(jp.). O godz. 10.30 odbyło się na 

intencję V. Targów W schodnich w  
B azylice archikatedralnej pontyiikal- 
ne nabożeństwo, odpraw ione przez ks. 
inf. Czajkowskiego p rzy  uczestn i­
ctw ie p rzyby łych  m inistrów  i innych  
reprezentantów rządu, m isji zag ran i­

cznych i członków  konsulatów , repre­
zentacji w yżrzych  miejsc, włada cy­
w ilnych  i  wojskowy sh, Prezydiom  
m iasta i reprezen tacji m iejskiej, D y­
rekcji Targów W schodnich, reprezen­
tan tów  insty tucji finansow ych, h a n ­
dlow ych i przem ysłow ych itp.

Oficjalne otwarcie TargJw Rsihadnich.
■Wśród ulewnego deszczu zaczęły  

się około godz. 12 i pół popeł. grom a­
dzić przed Pawilonem  Sztuki n a  p la­
cu Targów W schodnich reprezentacje 
oficjalne, o raz zaproszona n a  uroczy­
stość inauguracyjną, publiczność. Po 
bokach P aw ilonu  Sztuki u staw iła  się 
o rk iestra w ojskowa, o raz delegacja 
w łościańska z orkiestrą.

Kordon przed P ałacem  Sztuki za­
ciągnęła policja i s traż pożarna. W 
m iarę zb liźam a się godz. 12- tej, oka­
zało się coraz bardziej oczyw istem , że 
uroczystość inauguracyjna nie bgdzie 
sig mogła odbyć, jak corocznie, n wej­
ścia do Pałacu Sztnki pod golem n ie­
bem, wśród strum ieni ulew nego desz­
czu. Problem  s taw ał się n ie ła tw ym  do 
rozw iązania, poniew aż w ew nątrz  P a 
w ilonu, zajętego przez stoiska, m ało 
tylko znajdow ało się wolnego m iejsca. 
Wobec tego dopuszczono do w nętrza 
tylko reprezentantów oficjalnych, re ­
szcie zaś zaproszonych gości p rzy ­
padł sm u tny  udział m oknięcia n a  de­
szczu.

W śród osobistości oficjalnych za­
uw aży liśm y  prócz w ym ienionych już 
n a  w stępie Ministrów i  innych  człon­

ków rządn, craz delegatów i  posłów  
państw zagranicznych, nadto  p rezy­
d en ta  W arszaw y  Jabłońskiego i  w ice­
prezydenta Ilskiego, prezyden ta  R ady 
portu  w  G dańsku p. de Loyz i a im i- 
r a ła  Borowskiego. Z kół poselskich i 
senatorskich  byli obecni sen. Thnllie, 
sen. Egdzior, pos. Głąbńii Li, M ączyr- 
ski, Zagajewski, Bryl, Diamand, J li- 
wiń ki, W iewiórski, Jgurzej W itos, 
Maślanka, Pawłowski, Posacki i i. 
W zięli rów nież udzia ł w  uroczystości 
w szyscy najw yżsi reprezentanci władz 
m iejscowych, a  więc w ojew oda Gara- 
pich i w ielu  in n y ch  reprezentantów  
W ojewództwa, gen. M alczewski z w yż­
szą w ojskowością, prezydjnir* miasta 
i liczn i członkow ie reprezen tacji miej-. 
p i e j ,  prezes Izby  skarbow ej W ein- 
feld, prezes S ądu Czerwińi ki, prez. 
Prck. Hamerski, prezes Kolei Prach- 
tel, Uniw. Porębowicz i w. i.

W głównej h a li Pałacn Sztnki, 
gdzie rozpięto sym boliczną wstęgę, 
pierw szy zab ra ł głos prezydent Neu­
man jako gospodarz tego grodu, oraz 
jako prezes R ady  Nadzorczej Targów 
W schodnich. P. P re z y d e n t przem ów ił 

następu jących  słow ach:

Klawo p. Prezydenta miasta Heaminna.
Od pięciu lat, odkąd zw róciliśm y 

w szystkie siły  ku pracy  pokojowej, 
dzień 5 .września stał sig dla Lwowa 
wielkiem  świętem  —  i niety lko dla 
Lffow a, ale d la  całej Rzeczypospolitej,

■ idzim y, iak zain teresow anie Targa­
mi rośnie, a ten liczny  udział szanow­
nych i czcigodnych gości naszych, ja- 
koteż ta  w ielka ilość w ystaw ców  jest 
lego ia k tu  najlepszym  dowodem.
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Niech mi wiec wolno będzie w y ra ­
zić ie  nczncia lad o ici i  zadowolenia, 
jakie ożyw iają m ieszczan lwowskich  
i w szystkich  obywateli miarta nasze­
go i w  dowód w dzięczności za  ła sk a ­
w ą obecność złożyć hołd pp. Mini­
strom Jako przedstawicielom  władzy  
państwowej, uchylić czoło przed W a­
m i Panowie Senatorowie i  członkowie 
Sejmn i pow itać serdecznie przedsta­
w icieli naszej dzielnej polskiej armji.

Bardzo wielkiego d la n as  znacze­
n ia  jest także ndział przensrawiecieli 
zaprzysiężonych państw sąsiednich, 
którzy w  ten  srosób dają dowód swo- 
i. j życzliw ości dla naszej p racy  i 
przyjaźni dla Państwa Polskiego. —
I.w ów  przez moje u s ta  serdecznie ich 
w ita  i tak  w ielką życzliw ość wysoko 
sobie ceni. >

N a koniec w itam  z całej duszy 
wszystkich niestrudzonych szermie­
rzy zarówno idei, jakoteż i  pracy na­
rodowej, którzy zaszczycili n a s  w  tak  
uroczystej chwiH sw oją obecnością. 
Z jaw ili się z całej Polski, ażeby za ­
znaczyć jednóść naSzef wielkiej Oj­
czyzny. Cieszym y się z tego nad  w y­
raz , bo naszem  pierw szem  zadaniem  
było zjednoczenie życ ia  gospodarcze­
go całej Rzeczypospolitej.

D alszem  zadan iem  Targów W sch. 
jest polska ogólno-państw ow a propa­
ganda gosponarcza poza granicami 
Rzeczypospolitej. To zadanie spełniły  
Targi Wcchodnie ponad najśm ielsze 
oczekiw ania, udało się n am  bowiem 
zainteresow ać w dużej m ierze czyn­
niki gospodarcze enropejskich państw  
zachodnich naszą produkcją rolniczą, 
górniczą i przem ysłową, o czem 
św iadczy w zrastający  udzia ł przed­
staw icieli p rzem ysłu  i hand lu , a  ta k ­
że i  Rządów tych państw w  Targach 
W schodnich.

W osta tn im  roku rozszerzy ły  T ar­
gi W schodnie sw ą działalność także 
i na państwa Bałkańskie, zobaczym y 
więc n a  obecnych T argach obok zbio­
row ych grup z Francji, Holandji, Da- 
nji i  Szwecji, także oficjalne rep rezen­
tacje z Rnmnnji, Bnłgarji, Jugosławii, 
Grecji, a także i  Rosji.

W  pierw szem  więc pięcioleciu wy-

BRACIA STAUBER
Magazyn konfekcji damskiej

Pla.c M arjacki 7
poleca na sezon z im o w y  najnowsze m odele  

w kostjumach, p łaszczach  i futrach
po cenach przystępnych

nik naszej p racy  w  najtrudniejszych 
w arunkach  w roku 1B20 Podjęty, w y­
daje się nam  zadow alający.

Nie usta jem y jednak  w  dalszych 
usiłow aniach , bo m am y jeszcze bar­
dzo ważne i  rię&kie zadanie do speł­
nienia. Chcemy torować drogi ekspor­
tu pohkim wyrobom za granicę, w  
szczególności na wschód i  południowy 
wschód.

Z auw ażyć jeszcze m uszę, źe Tar­
gi W schodnie są w  pew nym  stopniu 
ośrodkiem grawitacyjnym kultury pol­
skiej dla kresów wschodnich i d la te­
go proszę, by  sfery rządzące patrzy ły  
także n a  n aszą  pracę i z tego punktu  
w idzenia.

Poczuw ąm  się do obow iązku zło­
żyć serdeczne podziękow anie za ł a ­
skaw ą pomoc p. Fremejrowi, pp. Mi­
nistrom przem ysłu i  hanilin, spraw  
zagranicznych i  rolnictwa, jakoteż i 
Świetnej Radzie m iasta Lwowa. Dzię­
kuję za  tak  ofiarną pracę p. W icepre­
zydentowi m iasta Juljanowi Obirko- 
wi, Dyrekcji Targów, a  w  szcezgólno- 
ści p. Marjanowi Tnrskiemu, Komite- 

wi w ykonaw czem u i R adzie zaw ia- 
dowczej, a  także w szystkich, którzy 
się do pow odzenia dzieła pracą 
sw ą przyczynili. Kończąc w noszę o- 

rzyk:
Niech żyje Najjaśniejeżb Rzeczpospo­

lita Poldka!*
Okrzyk ten  obecni powtórzyli trzy­

krotnie z in tu z’asm  wr, poczem  pre­
zes Kom itetu W ykonaw czego Targów 
W schodnich p. Mhrjńn Turski wygło- 
;ł następujące przem ów ienie:

Fpzsmjwienls p. Prezesa Komitetu w p n a m g o  
T a r^ w  Usdiodnitii, TursMego-

„Po raz piąty tu na tem miej­
scu otwieramy Targi Wschodnie. 
Po raz piąty mamy zaszczyt po­
witać tu Najwyższych Dostojni­
ków państwowych, reprezentan­
tów zagranicznych państw i tych 
wielce nam miłych gości, którzy 
ze wszech stron kraju i z zagra­
nicy na uroczystości nasze przy­
być zechcieli.

Uroczystość ta zaiste wżyła  
sle już silnie w tradycje Lwowa, a 
dziej 5-go w rześnia stał się dla 
nas najbardziej ważnym w  roku, 
dniem jakoby ponawiającym s$  
wśród wielkiego ceremoniału w 
równych okresach zaślubin tego 
wiernego miasta z Rzeczpospo­
lita.

Jest bowiem w  nim dziwna 
chwila pięknego natężenia dusz, 
godzina święta pracy polskiej, 
moment uroczystego przeglądu 
naszych gospodarczych rezerw.

Bez zakłopotania przyznaje­
my, że dumni jesteśmy z tego, 
żeśmy zdołali myślą powzięta 
przed pięciu laty i czynem przez 
pięć lat w całym skupieniu i w 
zawziętości wykonywanym  w y­
wołać w  kraju nastrój, który 
sprawia, że przyjazd do Lwowa 
na otwarcie Targów  stał się obo­
wiązkiem tych, którzy rządy

Rzeczypospolitej w rekach dzier­
żą, a momentem pokrzepienia serc 
dla tych znowu, którzy w  co­
dziennym trudzie prace gospodar­
cza wykonywuia.

I dobrze się stało, że dzień ten 
przypadł w okresie, kiedy mimo 
woli i w brew  chęci naszej, ogar­
nęło nas coś, jakby zwątpienie, 
żali Drticł. jaka wykonywujemy 
dla wybudowania przyszłości na­
szej Ojczyzny, nie zacieżka jest 
dla sił naszych, że oto przeciwno­
ści jakie na każdym spotykamy 
kruku niweczą nasze plony i pu­
stosza zbiory.

Bo dzień, który dziś święci­
my, jest jakoby r eznrekcla szero­
kiej, śmiałej myśli polskiej.

Zebraliśmy się przeto razem 
pracownicy wszjstkich gospodar­
czych działów, obywatele w szy­
stkich ziem Rzeczypospolitej, aby 
sobie to rzec twardo i donośnie i 
aby okrzyknąć się całemu świa­
tu, że niema siły ' złości, któraby 

. nam przeszkodzić zdołała w sko­
ordynowaniu naszego życia go­
spodarczego.

Dobrze się dzieje powtarzam, 
że spotykam y sie w  tem mieście, 
które w herbie swym nosi Iwa.

W  mieście tem lęgną się myśli 
mocne. Zdołało ono w dniach tak

ciężkich, że równych im żadne 
inne miasto Rzeczy pospolitej w  
hlstorji swojej tfie miało, w  spo­
sób zgoła świetny zachować po­
wagę, i nienaruszalna moc narodo­
wego ducha.

Więc tedy w  dniu naszego 
gospodarczego nabożeństwa, w  
chwili kiedy się na nim zebrało 
czcło naiodu, w  obliczu gości, 
którzy przybyli z zagranicy, w 
obliczu więc jakoby Europy całej 
ślubować będziemy, iż niema tru­
du i wysiłku, któregobyśm y nie 
podjęli, ażeby przyszłym polskim 
pokoleniom zbudować dom tak 
wspaniały, że oczy Jwiata z po­
dziwem spoglądać beda na jego 
świetność I ogrom".

Część swej mowy wygłosił p. 
prezes Turski w języku irancus- 
ldm, witając imieniem Komitet* 
W ykonawczego T. W. reprezen­
tantów dyplomatycznych i eko­
nomicznych państw zagranicz­
nych.

W  dalszym ciągu podniósł 
mówca szczególniejsze znaczenie 
stosunków handlowych z Francja 
i Jugosławią, a następnie ' zakoń­
czył po polsku temi słowy:

„I nie miałoby to, co tu powie­
dzieć pragnąłem, zupełnego w y­
razu, gdybym dokończyć zapom­
niał, jak sobie wyobrażam y przy­
szłość tej naszej i waszei placów­
ki i jakie są podniety co nas w 
pracy nad dalszym jej rozwojem 
utwierdzają.

Na krańcach Rzeczypospolitej, 
na rozdrożu dróg handlowych, na 
granicy czterech państw chcemy 
ja widzieć i jako drogowskaz i ja­
ko symbol.

Drogowskaz naszego progra­
mu gospodarczego i kulturalnego. 
Symbol myśli i znamię idei, że w 
pokojowej pracy, przy współu­
dziale wszystkich narodów, które 
z nami współpracować pragną, 
chcemy widzieć przyszłość Rze­
czypospolitej i jej piękna pomię­
dzy narodami misję“.

min. Klamer imieniem Prezydenta Rzpiitej i Rządu 
otworzył V. Targi Wschodnie.

Nakoniec imieniem Rządu 
przemówił p. Minister Klamer,
zaznaczając przedewszystkiem w  
swej mowiej że miasto Lwów, 
urządzając tegoroczne Targi 
Wschodnie, stw orzyło już dla 
nich trw ale podstawy dalszego 
rozwoju. Będą one zawsze stano­
wiły odzwierciedlenie stosunków 
ekonomicznych Polski. Rob obec­
ny stoi pod hasłem zrównoważe­
nia bilansu handlowego oraz zy­
skania rynków zbytu dla przemy­
słu krajowego, co się TÓwna roz­
szerzeniu naszego rynku w e­
wnętrznego, aby zatrzymać w 
kraju robotnika i zyskać konsu­
mentów z zagranicy. Do tecro celu 
właśnie zmierzają Targi Wschod­
nie, a Lwów leżący na skrzyżo­
waniu dróg handlowych z Zacho 
du na Wschód, jest najbardziej uo-

wołany do spełnienia tei roli. Ż y ­
czeniem, aby to miasto, które wy* 
kazało tyle energji i inicjatywy 
w ytwórczej dalej postępowało na 
drodze swrego rozwoju i aby in- 
s tjtu c ja  Targów  Wcshodnich 
spełniała nadal swoje zadania, za­
kończył p. Minister swoie prze­
mówienie, poczem ogłosił imie­
niem Prezydenta Rzpltei i Rządu 
V. Targi Wschodnie za otwarte i 
przeciął szarfę zamykającą drogę 
do w nętrza paw ilonów.

'*
Dużą sensację wywołało poja­

wienie się pod koniec uroczysto­
ści inauguracyjnej kilku samolo­
tów', które krążąc bardzo nisko 
nad placem T . W. rozrzucały jak 
roje motyli barwne kartki pro­
pagandowe Ligi Obrony Po­
wietrznej Państw a.

P rz y p is  w raty szu.
Prezydent Neumann z małżonka wydali 

w salach ratuszowych o godz. 6 wieczorem 
na cześć przybyłych członków Rządu i re­
prezentacji państw zagranicznych obiad,
na który zaproszono również reprezentan­
tów władz i instytucji miejscowych, iako- 
też przedstawicieli prasy.- Po przyjęciu w

prywatnych salonach p. prezydentnwstwa, 
zaproszeni goście zajęli miejsce przy pięciu 
stołach, zastawionych w wilekiej sali ratu­
szowej.

Podczas obiadu, przy którym przygry­
wała orkiestra 19 pp., prezydent Neumann 
wznósł następujący toast:

Toast p. Prezydenta miasta.
„Lwów ma linje wytyczne, 

któremi się kieruje i ma swoje 
prastare tradycje, Które przecho­
wuje w  sercach i duszach miesz­
kańców i które przekazuje z oj­
ca na syna jako droga SDUścizne.

Tak było zawsze od wieków, 
że miasto nasze doznawało miłe­
go uczucia zadowolenia z powodu 
przybycia do miasta reprezentan­
ta władzy państwowej. I stare 
kroniki stwierdzają. że miasto
Lwów miało głęboki szacunek i 
wiele v rzruszającego sentvmentu 
dla członków Rządu polskiego.

I chociaż czasy M e  zmian 
przyniosły, tego uczucia przecież 
zmienić nie zdołały, ono tak samo 
ożywia nas, jak ożywiało ongi 
naszych przodków.

( Niechaj mi więc wolno będzie 
złózyć Wam Dostojni Panowie 
Ministrowie przedewszystkiem po 
dziękowanie ta łaskaw e przyby­
cie do nas. aby przyjrzeć się rze­
telne1 pracy tego miasta, przed­
staw iorri na Targach Wschod­
nich. Chciejcie Dostojni Goście 
zdać spraw ę Głowie Państwa, P, 
Prezydentowi Rzeczypospolitej z 
naszych gorliwych zabiegów i 
wysiłków  podźwigniecia miasta i 
kraju, a zarazem złożyć Mu hołd 
wdzięcznych uczuć I szczerej mi­
łości.

Unieście z sobą przeświadcze­
nie, że wiernie i w ytrw ale Droni- 
my tu na kresach dobra i sławy 
Rzeczypospolitej, milejszej nam 
w?d życie.
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W  tej myśli proszę wszystkich 
Szanownych Gości naszych, by 
wznieść chcieli ze mna okrzyk: 
Niech żyje Najjaśniejsza Rzecz­
pospolita, niech żyje Prezydent 
Rzeczypospolitej _Stanisław Woj­
ciechowski, niech żyją PP. Mini­
strowie, niech żyje, nasza dzielna 
Armja!!

Zebrani powtórzyyli ten okrzyk 
3-krotnie stojąc, a orkiestra ode­
grała Hymn Narodowy.

Następnie odpowiedział p. Mi­
nister Klarner toastem na cześć

Lwów, 6. w rześnia.
(t). U pojeni w skrzeszeniem  naszej 

niepodległości, budow aliśm y Ojczyznę 
n a  w szystk ich  polach, zapom inając 
zupełnie o dziedzinie gospodarczej. Do 
p racy  tej zabraliśm y się dopiero w  
czasach  ostatn ich , opłacając dośw iad­
czenie nader ciężkiem i porażkam i. 
P ra sa  jako w yrazicie lka opinji społe­
cznej, jej kierow niczka, a zarazem  
m entor społeczeństw a, m a w  dziedzi­
n ie spopularyzow ania w ażności spraw  
ekonom icznych pierw szy  głos i głos 
ten  zabrać  pow inna. P ierw szy  ogólno­
polski Zjazd P ublicystów  i D ziennika­
rzy  ekonom istów, który rozpoczął 
w czoraj swoje obrady, m a n a  celu or­
ganizację dzienn ikarzy  w  k ierunku 
zw artego, skoordynow anego oddziały­
w an ia  n a  społeczeństw o.

O tw arcie Zjazdu nastąp iło  w czoraj 
o godz. 4 popołudniu w  wielkiej sali 
Izby Handlowaj i  Przemysłowej przy 
ni. Akademickiej.

Im ieniem  T ow arzystw a D ziennika­
rzy  pow itał uczestn ików  Z jazdu p re ­
zes Tow arzystw a dr. Aleksander Vo- 
pel, dziękując kom itetow i organ iza­
cy jnem u za w ybór naszego m iasta  na 
m iejsce Pierwszego Z jazdu D ziennika­
rzy  ekonom istów.

Do Prezydjnm wybrano redaktora 
„K urjera W arszaw skiego" W. Trze­
bińskiego, redaktora „Słow a Polskie­
go" dra R. Kordysa, redak to ra  A. Gu­
stowskiego (Poznań) i red. Bertoniego 
(Lwów).

Z kolei w ygłoszone zostały mowy 
pow ita lne przedstaw icie li w ładz i or- 
ganizacyj.

P ierw szy  przem ów ił im ieniem  Iz­
by Handlowej i Przemysłowej prezes 
dr. Kolischer, w itając Zjazd jako go­
spodarz Insty tucji, której "przypadł za ­
szczy t goszczenia Zjazdu.

P rezes Z jazdu red. Trzebiński dzię­
kuje z kolei prezesow i W ład. G rab­
sk iem u za protektorat, zaś m inistrom  
K larnerow i i Jan ick iem u za  udział 
w  Zjeździe.

N astępnie w ypow iedzieli pow italne 
m ow y: m ie n ie m  Prezydjnm miasta

wowa wicepr. Stahl, im ieniem  Zwią­
zku Banków Maiop. dyr. Banku Hip. 
B oziewicz, imieniem  Politechniki prof. 
Huber, im ieniem  Dyrekcji Targów 
W schodnich dyr. Turski, imieniem  
wojskowości gen. M alczewski, wresz­
cie im ieniem  W ydziału prasowego 
Min. spr. zagrań, dr. Grabowski.

D łuższą mowę, obejm ującą cało­
k sz ta łt zadań  organizacyjnego Zjazdu 
dzienn ikarzy  - ekonom istów  wygłosił 
minister handlu i  przemysłu Klarner.

Po ogólnym w stępie, w którym  
m ow a o w zajem nym  stosunku jedno­
stki do społeczeństw a i społeczeństw a 
do rządu , m ów ca przechodzi do w a-

p. Prez. Neumanna i powodzenia 
m. Lwowa, jako tego grodu, któ­
ry  zrozumiał i na przykład innym 
miastom przeprowadza u siebie 
zasadę, że praca władz samorzą­
dowych winna iść_reka w rękę z 
władzami rządowemi dla dobra i 
rozwoju siły i dobrobytu pań­
stwa.

Z kolei prezes Turski wniósł 
toast na cześć gości, a w  szcze­
gólności przedstawicieli zaprzy­
jaźnionych z nami państw.

W odpowiedzi Komisarz Rady 
Portu w Gdańsku p. de Loys w

bardzo serdecznych słowach za­
znaczył swoją życzliwość dla 
ekspansji polskiej ku morzu i w 
świetnym rysie przedstawił roz­
wój Gdańska w czasach history­
cznych, kończąc wnioskiem, że 
teraz jako port ujścia W isły ku 
pożytkowi swojemu i Polski wkra 
cza on w nową faze rozwoju.

Po tych przemówieniach goście 
w arszaw scy pożegnali zgroma­
dzenie, udając się na dworzec, 
skąd odjechali o godz. 8.50 z po­
w rotem do W arszaw y.

Przyjęcie pen. Zagórskiego 
przez króla rumuńskiego.

Bukareszt, 5. w rześnia. (Tel. G. 
P.). W e czw artek  udał się generał Za­
górski w tow arzystw ie a ttache w oj­
skowego, o raz wszystkich oiicerów  
polskich, tow arzyszących  m u w  po­
dróży lotniczej do S inaja , gdzie n a ­
stępca tronu  podjął gości śn iadaniem  
w gronie całej rodziny królewskiej.

0 śniadaniu m iał król Ferdynad go­
dzinną rozmowę z gen. Zagórskim, 
poczem następca tronu odbył dwugo­
dzinną konferencję na temat zagad­
nień z dziadziny nowoczasnego lotni­
ctwa wojskowago.

 O--------
;PROTEST „RZĄDU" BIAŁORUSKIE­
GO PRZECIW KONFERENCJI POL­

SKO-LITEWSKIEJ. 
W arszawa, 5. w rześn ia. (Tel. G. 

P.). S am ozw ańczy rząd  b ia ło rusk i z 
Sikiewiczem  jako prem jerem  (i m in. 
spr. zagr. n a  czele p rzesła ł do obu 
delegacji polskiej i litew skiej w  Ko­
penhadze protest przeciwko rozpoczę­
tej w łaśnie konferencji przedstawicie­
li obn krajów. W  proteście tym  kon­
ferencję kopenhaską określa jako a- 
w anturę , poniew aż odbyw a się ona 
baz ndziału ludności białoruskiej, sta­
now iącej pow ażny procent za ludn ie­
n ia  Polski i Litw y.

' O-------
PRZEDSTAWICIELE SYRJI 
SKARŻA SIE NA FRANCJE 
przed forum Llel Narodów.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 5 września. (Z) 

Z Genewy donoszą: Przybyli tu 
przedstawiciele Syrjl, którzy w 
poniedziałek: w fęcza Lidze Naro­
dów note protestującą przeciw 
polityce Francji w Syrii.

— o    ^
NA ZJAZD UNJI MIĘDZYPARLA 

MENTARNEJ W  AMERYCE 
wyjeżdża wiceprezydent W arszawy. 

W arszawa, 5. w rześnia. (Tel. G. 
P.). W najb liższych  dn iach  w yjeżdża 
z W arszaw y do S tanów  Zjednoczo­
nych  w iceprezydent m. W ahszaw y p.
1 ski w raz z szeregiem  in n y ch  delega­

tów  n a  zjazd unji m iędzyparlam en- 
arnej. W  czasie pobytu swego w  A-

m eryce p. lisk i zam ierza  zbadać u rz ą ­
dzenia kom unalne, o raz sytuację n i '
ynku pieniężnym .

• • — —O— —  -
ZMIANA W UMUNDUROWANIU POLICJI.

(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 5. września. (Z). W naj­

bliższym czasie w um undurowaniu policji, 
zarówno pieszej, jak konnej, zajdzie ta  
zmiana, że nasi stróże bezpieczeństwa u- 
żywać będą podczas służby specjalnych 
kasków. Nowe okrycie głowy ozdobione 
jest orłem polskim i zakończone kitą, ścię­
tą na czapkach policji pieszej, a długą na 
czapkach policji konnej.

 O--------
STRASZNY WYBUCH W  KOPALNI 

WĘGLA.
150 robotników straciło życie. 

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszawa, 5. w rześnia. (Z). V? 

m iejscowości Ting-Aync na Koreji na­
stąpił wybuch kopalni węgla. Według 
natychm iastowych obliczeń 150 gór­
ników koreańskich straciło w  tej ka­
tastrofie życie.

  o-------
REWIZJE W  FABRYKACH MYDŁA.

W arszawa, 5. w rześnia. (Tel. G. 
P.). W obec znaczne jzw yżki cen m y­
d ła w  osta tn ich  czasach  zarządzono 
szereg rewizyj w fabrykach mydła. 
Wczoraj zrewidowano kilkanaście 
w iększych fabryk. Po przeprow adze- 

iu  śledztw a sp raw a oddana została 
n a  drogę sądową.

Mowa ministra handlu i przemysłu Warnera o zadaniach i znaczeniu prasy.
runków , w  jak ich  Polska obecnie się 
znajduje. Polska w  chw ili obecnej od­
czuw a konieczność harm onijnej w spół­
pracy  rządu  i społeczeństw a, w spół­
pracy , której w yk ładn ia  jest ustrój p a r­
lam en tarny . O sile i znaczen iu  każde­
go państw a stanow ią społeczeństwo, 
c ia ła  ustaw odaw cze i rząd. T rzy te 
czynn ik i są ze sobą ściśle zw iązane i 

1 siebie zależne. Jednym  z na jw aż­
nie jszych  czynników , w pływ ających 

ten  w zajem ny stsounek jest prasa, 
jako czynnik opinji społecznej. W 

olsce, gdzie op in ja publiczna jest n a  
ogół m ało skrysta lizow ana i politycz­
nie oraz gospodarczo jest m ało w yro­
biona, n a  p rasie  ciąży w ielk i obow ią­
zek i odpow iedzialność przed historją.

Dzisiaj przeżyw am y m om ent, kie­
dy stanowisko prasy może wybitnie 
spłynąć na poprawę sytuacji gospo­

darczej przez uświadom ianie społe­
czeństwa, że od jego oszczędności i 
pracowitości i  poparcia polskiej w y­
twórczości zależy w znacznym  stop­
niu naprawa bilansu handlowego i co 
i tern idzie, p rze trw an ie i zw alczenie 

k ryzysu  gospodarczego. Sukcesem  
prasy polskiej będzie zorganizow anie 
społeczeństw a pod tem i hasłam i. Jako

przedstaw iciel rządu  uw aża m in ister 
K larner za szczęśliw ą podjętą przez 
Zjzad in icjatyw ę zorganizow ania p ra ­
sy gospodarczej. Mówca w y raża  n a ­
dzieję, że now a organizacja prasy 
stanie się pow ażnym  czynnikiem  
w spółpracy gospodarczej rządu  i spo­
łeczeństw a.

W  im ieniu Centralnego Związku 
Rolniczego przem ów ił następnie p. 
Fudakowski, przedstaw iając znacze­
nie ro ln ic tw a w  dziedzinie gospodar­
stw a państw owego, oraz w skazując 
na przyczyny  kryzysu , jaki obecnie 

rzeżyw a roln ictw o w  zw iązku z o- 
ólnem  niedom aganiem  ekonomicz- 

nem  państw a.
Dalej p rzem aw iał im ieniem  Cen- 

tr!»lueno Zwiazkn handlu, przemysłu, 
górnictwa i  finansów inż. Kuźnicki, 
wreszcie imieniem  Związku przemysłu  
ictalowego Prof. inż. Ghorzewski. 0 -  

bydw aj mówcy polecają opiece prasy  
popularyzow anie zagadnień ekonom i­

cznych.
Na tern odroczono obrady Zjazdu 

o dzisiaj do godz. 10 rano.
W Zjeździe, :«ęzestniczy bardzo po­

w ażna ilość pub licy stó w  i dziennika- 
zy  ze w szystk ich  m iast Polski.

Zjazd polityczny w  Z nfoopaim
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 5 września. (Z) 
Korzystając z pobytu Marsz. Ra­
taja w Zakopanem wyjechali tam 
liczni posłowie z różnych stron­
nictw politycznych. Między inny­

mi udali się do Zakopanego pp. 
Witos i Kiernik, a jutro wyjeżdża 
kilku posłów z Chrześcijańskiej 
D e m o k r a c i .

Żydzi w Czechach uznani nficjalnie ja to  mniejszość
narodowa.

(Telefonem od naszego korespondenta!
Warszawa, 5 września. (Z) 

Z Pragi donoszą: Najwyższy sąd 
republiki czesko-słowackiej roz­
strzygnął, że Żydzi stanowią

mniejszość narodowa Republiki 
czeskiej i, że stosują sie do nich 
wszystkie przepisy i' prąw a przy­
znane mniejszościom narodowym.

i M E I T I Ż E R J A
we Lwowie, na pi. Misjonarskim. 

D z i £  w  n i e d z i e l ę

Z Wielkie PHZEDSTAWIEIHB
o  g o d z . 4  pop. i o  go d z . 8  w iecz . 

z senzacyjnym  program em . M
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i i  „Biel H M "  „Gazety Porannej"
odbędzie się dzś o godz. ir/2!

W alka o puhar. -  Do publiczności. -  Nie przeszkadzać jadącym! — 
Start. — Trasa prowadzi. — Kto zwycięży? — Kierownictwo wy­

ścigów. — Jakie firmy ufundowały nagrody?
Lwów, 6. w rześnia.

Już za  k ilka godzin rozegrany  zo­
stan ie  p ierw szy we Lwowie kolarski 
w yścig uliczny

o puhar „Gazaty Porannej".
Okofo 50-ciu jeźdźców ruszy  z pod 

R edakcji n iecodzienną szybkością, 
zdążając do Janow a i z pow rotem  do 
Redakcji.

Zaw ody powyższe budzą ogromne 
zain teresow anie, to też liczyć się n a ­
leży  z w ielką liczbą widzów.

Z apelem
więc zw racam y się do w idzów, by 
n ie zacieśn ia li ulic, k tórem i pojadą 
zaw odnicy. W yścig będzie m ożna z 
każdego punk tu  obserw ow ać,' to też 
rozstaw iać się należy  w zdłuż całej 
drogi, a  nie skupiać w  jednem  m iej­
scu. A pelujem y do publiczności, by 
stosow ała się do zarządzeń  organów 
i zachow aniem  swem  u ła tw iła  zada­
nie zarów no organizatorom , jak i za­
wodnikom!

Nie przeszkadzać jadącym i
Nie w ątpim y, iż apel n as  nie 

p rzebrzm i bez echa i  znajdzie ogólny 
posłuch i  poparcie.

Start
n astąp i punktualnie o godz. 11.30
z pod R edakcji „G azety P orannej" 
p rzy  ul. C horążczyzny 1. 31. W yścig 
o tw orzy auto  z kom isarzem  policji, 
k tóry  czuw ać będzie nad  w ykonaniem  
zarządzeń . P ierw si w y jadą stow arzy­
szeni, pięć m inu t później w ypuszczą 
s ta rte rzy  n iestow arzyszonych.

D la orjentacji przypom inam y, iż 
trasa prowadzi; 

u l. C horążczyzny —  Słow ackiego — 
M arszałkow ska —  B rajerow ska —  Ja- 
Dowska —  R zęsna R uska (stac ja  ko­
lejow a; półm etek d la  n iestow arzyszo­
nych) —  Janów  R ynek (półm etek dla 
stow arzyszonych) —  R zęsna R uska — 
ul. Janow ska —  B rajerow ska —  3-go 
M aja —  Jag iellońska —  Legjonów — 
plac M ariacki —  pl. Halicki —  Bato­

rego —  F redry  —  A kadem icka —  Cho 
rążczyzny .

Kto zw ycięży?
N a py tan ie  to odpowiedzieć jest 

bardzo trudno  tem bardziej, iż szosa 
jest obecnie w  bardzo złym  stanie 
i zaw odnicy sta ją  przed zadaniem , 
w ym agającem  natężen ia  nie tylko 
m ięśni, ale i woli.

Do zawodników  
zw racam y się z gorącym  apelem , by 
stosowali się ściśle do postanow ień, 
by zw racali uw agę n a  ostre skręty 
i w  d anych  m iejscach zwalniali 
jmpol

Kierownictwo w yścigów
spoczyw a w  ręku  kom isji, złożonej 
z trzech  klubów : ’LTK i M, AZS i 
Ju trzenki.

Do kom isji sędziowskiej zaprosze­
ni zostali pp.: W issm uller, inż. M ań­
kow ski i p. Francos.

Kierownictwo w yścigu i start spo­
czyw a w ręku pp.: O leksowa i Łow- 
czyriskiego.

Półmetek w  Janowie obsadzają pp.. 
W ałukiew icz i inż. Mięsowicz.

Żółkiew, Ł w rześniń.
(— ). W  r. 1923 w Iesie m iędzy Bo­

row ą a W ęgołem n ieznan i bandycL  z 
bronią w  ręku  napadli na wracające­
go do w si Borowa wójta Andrzeja Wa- 
śkę i  pod groźbą użycia broni zrabo­
w ali w  gotówce 2000 marek, poczem 
zbiegli do lasu. W szelkie poszukiw a­
n ia  policji pozostały w ów czas bez 
skutku.

W czoraj dopiero po przeszło dwu 
latach posterunek w Mostach W iel­
kich aresztował Iw an a  Kolandę, Iw a-

Półmetek w  Rzęśni Ruskiej obsa­
dzają pp.: Gotlieb, Z im m er i Będ­
kowski.

Rolę sędziów szosowych spełniać 
będą pp.: kpt. Loteczka, Zapięta],
n ad radca  Czołowski, Szendralew icz, 
Święcicki i H aas.

NAGRODT.
Główna walka toczyć się będzie o puhar 

„Gazety Porannej". Puhar ten wykonany 
u znanej firmy Beutel przy ul. Legjonów 
jest nagrodą wędrowną. Zdobyć go może 
zwycięsca w biegu 50 km. Puhar przechodzi 
na własność jeźdźca, który zdobędzie go 
trzy razy, jednak w czasie nie dłuższym jak 
5 lat. Puhar zostaje w przechowaniu klubu, 
którego członek go ostatnio zdobył.

ZWYCIĘZCA W BIEGU 50 EM.
otrzyma oprócz puharu i nagrodę honorową.

ROWER PUCHA
wylosowany zostanie pomiędzy zwycięzcą 
biegu na 25 km. i drugim biegu 5Q km.

Zdobywcy dalszych miejsc otrzymają na­
grody ufundowane przez następujące firmy:

Barwik-Borsemski, skład aparatów foto­
graficznych, ni. Kopernika 18.

Ehrlich i Reifer, nl. Kołłątaja 8.
Z. Grocholski, skład snkna, Wałowa 8.
„Maraton", zakłady przem. sportowego, 

nl. Akademicka 23.

n a  W aśkę, D m ytra Kozawę, Oleksę i 
H aw ry ła  Paszkow skich pod zarzutem  
popełnienia rabunku  n a  osobie wójta 
W aśki. A resztow ani po p rzedstaw ie­
n iu  im  dowodów ich w iny, przyznali 
się do rabunku. P rzeprow adzona u 
n ich  rew izja d a ła  św ietne w yniki, 
gdyż znaleziono k ilka  karab inów  oraz 
m nóstwo naboi. W dn iu  dzisiejszym  
zostaną oni przew iezieni do Lw owa 
do E kspozytury  śledczej, k tó ra  p row a­
dzić będzie dalsze dochodzenia.

Ludwik B ilski, skład sukna, nl. Rntow- 
skiego 7.

Jakób Rosenmann, magazyn sportowy, 
ni. Akademicka 26.

„Pilot", dom handlowy, nl. Batorego 4. 
Schall i  Eichler, optyk, pl. Mariacki 7<
A. Pawłowski, nl. Akademicka.

ROZDZIAŁ NAGRÓDI
Nagrody zostały rozdzielone nastę­

pująco.
Bieg 50 kim.:

1. Pnhar i aparat totograficzny.
2. Plecak z Przyborami turystycznymi.
3. Komplet narzędzi dla motocyklisty. 
i. Portfel.
5. 2 gnmy
6. 2 kola.
Czterech dalszych otrzyma dyplomy. 

Bieg 25 km.:
1. Rower marki „Puch".
2. Materjal sportowy.
3. Koc turystyczny. 
i. Obraz.
5. Siodło wyścigowe.
6. 1 para pedałów.
7. 1 pompka celuloidowa 1 klipsy.
8. 1 pompa nożna.
9. Okulary.
10. Okulary.

POWRÓT PIERWSZYCH ZAWODNIKÓW
spodziewany jest na godzinę pól do 2-siei.

N A D ESŁA N E.
Linol um ~

Ceraty 
W yroby z gumy

p o le c i po cenach

bardzo przystępnych
specjalny t kład

Linoleum i cerat

Leopolda HA A S A
Lwów, ul. Leg onów 1. 3

CUKIERNIA

H. L m d o i s l f i e g o
od  2 0  la t  is tn ie ją c a

Lwów, ul. Sienkiewicza wylot 
Pa ażu Mikolascha

poleca:
W s z e lk ie  w y r o b y  C IA ŚT  i CU­

K R Ó W  po cen a ch  n a jta ń sz y c h  
oraz K A W A , H E R B A T A , CZE- 
4931 K O L A D A

o każde] porze.

Schwytanie szajiii bandycbiej,
która przed dwoma laty popełnił* rabunek.

(Telefonem od naszego korespondenta).

YIGO STUCKENBERG.

Jub ileusz.
Było to św ięto narodow e w całym  

kraju . W szyscy w ielcy  ludzie obcho­
dzili uroczyście dw udziestopięcioletni 
jubileusz —  należy  to podkreślić — 
dw udziestopięcioletni jubileusz swej 
w ielkości. W szyscy zjechali się do 
stolicy, u rządza li m anifestację, zebra­
n ia  i chw alili jeden drugiego, każdy 
z  osobna, w  ta jem nicy  w ielkiej przed 
w szystkim i, porów nyw ał wielkość 
w łasn ą  z w ielkością sąsiada i u zn a ­
w ał n a tu ra ln ie  sw oją za w iększą. 
W oczy m ówili sobie, że są  w szyscy 
rów nie w ielcy.

W osta tn i w ieczór zebrali się 
w szyscy raziem w najw iększej sali, 
u rządzili w span iałą  ucztę, n a  której 
śp iew ali sobie h y m n y  pochw alne, a 
ci, k tórzy  dotąd nie byli ze sobą n a  
„ ty " , pili po k ilkakro tn ie „bruder- 
schaft". \

W śród jubilatów  byli rów nież: 
k raw iec, poeta i urzędnik. Byli w szy­
scy jednakow o w ielcy, jak inn i, gdyż

poeta był najw iększym  poetą w k ra ­
ju, kraw iec —  najlepszym  kraw cem , 
a nacze ln ik  b iu ra  —  najlepszym  u rzę­
dnikiem  w  swojej dekasterji. Owej 
ostatniej nocy siedziała  trójca ta  przy  
stole, popijała często a  gęsto i rozm a­
w ia ła  wesoło. #

W reszcie poeta w estchnął i rzekł:
—  O tak , o jczyzna zaw dzięcza mi 

w iele i w iele m i jest w inna!
—  Pijem y twoje zdrowie I —  za­

w ołało dwóch pozostałych i pa trzy li 
n a  niego w zrokiem  pełnym  uznan ia .

K raw iec zechciał popisać się dow ­
cipem , zm rużył więc oko i rzekł:

—  K ochany poeto, w  każdym  bądź 
razie  nie tyle, co ty  m nie jesteś wi-

ien .
Poeta w ziął laskę i nakreślił n a  

podłodze dużą cyfrę.
—  Oto m asz, nap isałem  n a  p ias­

ku! —  rzekł wesoło, zadow olony z 
dowcipu.

—  A pom yślcie, coby się działo, 
gdybym  ja  nie b y ł tak im  urzędn i­
kiem , jakim  jestem!

K raw iec popatrzył n a  surdut poety 
i spodnie naczeln ika b iura.

—■ Czembyście byli obydwaj —

odezw ał się głosem pełnym  poczucia 
w łasnej godności, gdybym  ja  w am  nie 
zrobił u b ran ia?

—  P ijem y twoje zdrowie —  zaw o­
ła li tam ci. A potem  w szyscy trzej 
w znieśli zdrow ie całej trójki, mówiąc 
chórem : „Bóg niech uchow a każdego 
z nas. n a  swojem stanow isku, d la  
dobra społeczeństw a i  naszej kocha­
nej ojczyzny".

W tej sam ej chw ili w  wesołem  
gronie zjaw ił się szatan  i p rzysiad ł się 
do stolika. Kręcił się już oddaw na 
m iędzy jub ilatam i i w yglądał zupeł­
nie jak inn i. Był podobny do nich  
i w szystkim  się zdaw ało, że go znali 
już, choć n ik t w łaściw ie nie mógł 
sobie przypom nieć, pod jakiem  nazw i­
skiem w pisano go n a  liście. W szyscy 
m u m ówili „ ty “ , jako dobrem u znajo­
m em u i choćby nosił ń iew iem  jakie 
nazw isko, nie ulegało wątpliw ości, że 
spędzili z nim  czas jakiś. Nie ulegało 
wątpliw ości.

—  Niech nam  ży ją  w ielkie ta len ­
ty] —  w zniósł toast szatan .

—  Ach jak  pyszn ie skrojony jest 
twój tu ż u re k ! —  zaw ołał z en tuzja­
zm em  kraw iec.

—  Nic dziwnego, przecież to ty  go 
kroiłeś! — odpow iedział szatan .

—  Masz zachw ycający  głos! — 
m ów ił poeta.

—  Przecież ćw iczyłem  go ns 
tw oich w ie rsz ac h .'

—  Siedzisz n a  krześle, jak  p raw ­
dziw y gentlem an, zupełnie jak  jal — 
zachw ycał się urzędnik.

—  Bo też nauczyłem  się tego od 
ciebie.

Z achw yt ogarnął w szystkich  n a  
nowo i znów  zaczęli chw alić  społe­
czeństw o, posiadające tak ich  prze­
wodników.

R ozczuleni i podpici trochę usnęli 
w reszcie jubilaci. W ów czas w szata­
nie odezw ała się ży łka d jabelska 
S korzystał ze sn u  sw ych tow arzy­
szów i pozam ieniał im  dusze.

I oto następnego dn ia i odtąd już 
przez ca ły  szereg la t urzędnik p rzy ­
k raw ał spodnie, kraw iec pisał w ier­
sze, poeta zaś —  sam e cyfry... a  spo­
łeczeństw o mimo to nie zginęło.

Najciekaw sze jednak  z tego w szy­
stkiego było to, że n ik t n ie  spostrzegł 
tej zm iany. Tl. F. M.

— O-------
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FABRYCZNY SKŁAD SUKNAkrajowe i angielskie na .  .
ubrania m ęskie i kostju ny I | | H i v r | L r  I f o l c l f l
damskie w  wielkim  wy- L U U W I l l  I \ C l l o J \ l

borze  poleca Lwów, Rulewskiego 7 (nBpPZSCi# RatBdry).
Rok założenia 1902. — Telefon 18-58.

Sprawa mniejszości poisb ej na Litwie
była tematem obrad wczorajszych Ligi Narodów.

Genewa, 5 września. (Tel. G. 
P.) Na dzisiejszem publieznem po­
siedzeniu Rady Ligi Narodów, 
które odbyło się pod przewodnic­
twem Painlevego. rozpatrywano 
sprawę mniejszości polskie! na Li­
twie. Referent tej spraw y brazy­
lijski delegat Mello Franco przed­
staw ił raport komunikujący, >ż 
rząd litewski złożył szereg o- 
świadczeń i zobowiązań, które 
czynią zadość poszczególnym 
punktom skarg mniejszości.

Następnie przemawiał Galwa- 
nauskas i oświadczył, że skaryi 
Polski będą napływały do Rady

Ligi tak długo, dopóki spór o Wil­
no nie bedzie rozstrzygnięty, 
gdyż Polacy chcą w  ten sposób 
odwrócić uwagę opinii od spraw y 
Wilna.

Painleve zaznaczył, że słowa 
Galwanauskasa będa wpisane do 
protokołu, nie mugą jednak zmie­
nić stanowiska Rady.

Spraw a ta wobec oświadcze­
nia Chamberlaina bedzie w  dal­
szym ciągu badana na zasadzie 
dostarczonych dokumentów, de­
cyzje zaś mogą zapaść na następ­
nej sesji R^dy Ligi.

i

Jeszcze jedne m anewry naszej armji
odbędą się pod Grodnem.

'Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 5. września. (Z). Jutro, w 
niedzielę rozpoczynają się pod Grodnem 
manewry, w których weźmie udział I-*za 
dywizja Kawalerii, jako strona ataku' ica, 
oraz część ?,9 dywizji jako ztrona atakowa­

na. Piechota m a za zadanie obronę węzła 
grodzieńskiego przed kawalerią nieprzyja­
cielską. Kierownikiem manpwrów w yzna­
czono dowódcę I-szej dywizji kawalerji płk. 
Ostrowskiego.

Wielka zabawa
w ogrodzie i salach Tow. Strzeleckiego 

na rzecz Ligi obrony powietrznej i przeć!wgnz wej Państwa
o d b ę d z ie  s ' ę  w e  w t o r e k  8 ,  b. ni.

i<lEDY ROZPOCZNĄ SIE NARA­
DY ALJANTÓW Z NIEMCAMi 

w sprawie sfinalizowania 
paktu bezpieczeństwa? 

Genewa, 5 września. (Tel. G. 
P.) Painleve, Briand, Cham ber-' 
lain i Vanderwelde odbyli wczo­
raj wieczorem konferencje, po­
święconą — jak donoszą z dobrze 
poinformowanych źródeł — kwe­
stii układu o bezpieczeństwie. Za­
sadniczo postanowiono odbyć o- 
sobista wymianę zdań z mini­
strem Stresemannem. Termin te­
go spotkania, jak również miejsce 
me zostały dotychczas ustalone. 
Sądzić należy jednak, że konferen 
cia ministrów spraw zagranicz­
nych nie nastapi w ciągu najbliż­
szych dni.

 c ------
PROPAGANDA NIEMIECKA 

PRZECIWKO TRAKTATOWI WERS.
Berlin, 5. w rześnia. (Tel. G. P.). 

N akładem  „Deutsche Volksgemein- 
schaft" B erlinie u k aza ła  się książ­
k a  p. t. „W alka o granice niem ieckie’*. 
K siążka zaw iera  a rtyku ły  szeregu 
dzia łaczy  i publicystów . Autorowie 
pisz*, o rzekom em  pogwałcenia granic 
niem ieckich, przyczem  podają z e s ta ­
w ien ia  etnografienze, które m ają  u- 
dowodnić niem ieckość ziem , które 
wróciły do Polski. Głównie jednak 
rozstrzasane są sprawy granic Prus 
W schodnich.

— — O—-----
OPRÓŻNIENIE STREFY KOLCtfSKIEJ 

NASTĄPI W  CIĄGU 3 MIESIĘCY. 
W arszawa, 5. w rześnia. (Z). Z Ber­

lina  donoszą: „YorwSrts" donosi z
G enewy, że m iędzy m in istram i państw  
aljanck ich  nastąpiło porozumienie w 
spraw ie opróżnienia strefy  kolońskiej. 
strefa ma być opróżniona w  ciąga 
'rzęch m iesięcy.

—— -O— —
ANGLIA ULĘKŁA SIĘ CHIN I IDZIE NA

KOMPROMIS.
Londy-i, 5 września. (Tel. G. P.) Reuter 

donosi z Pekinu, że przedstawiciele mo­
carstw  wręczyli rządowi chińskiemu odpo- 

■lwedź swych rządów na  notę chińską z 24. 
•czerwca br. Noty uoszczególnych rządów 
m ają tekst jednobrzmiący. W nocie rządu 
•angielskiego oznajmiono, że Anglja gotowa 
jest poczynić pewne zm iany istniejących 
•trakta.ów, celem przystosowania ich do o- 
beenych warunków o ile Chiny oświadczą 

•golowośó zapewnienia opieki cudzoziem­
com  w zakresie bezpieczeństwa ich życia i 
m ienia, stosownie do przywilejów, przewi­
dzianych w tych traktatach.

' MANIFESTACJA NA CZESC B. KRON- 
PRINZA WILFELMA.

Królewiec, 5. września. (Tel. G. P )  
•Wczoraj popołudniu przybył do Piławy na 
•statku „Odin“ b. Kronprinz Wilhelm z mai 
-żonką i dwrma synami. Pomimo złej po­
gody w itały przybyłych tłumy publiczności 
•pieśnią „Deutschland, Deutschland uber al- 
•les‘‘ i okrzykami na cześć b nast tronu. 
•W Królewcu powitały ich związki wojsko­
we. Pisma pomieszczają długie artykuły 
yr-i-f-liTT-.ni.-ii.-if-p działalność kronnrinza.

HANDZE TOWARÓW KOLONIAL­
NYCH, POKOJE DO ŻN1ADAN' [ 

RESTAURACJA

Fepd. Sliorctaliiego
ni. Kilińskiego 1. 4

poleca tow ary pierw szej jakości oraz 
bufet bogato zaopatrzony w ciepłe 
i zim ne przekąski. —  Objady z trzech 

dań zł. 1.20. —  zarząd. 4780 2

S taran iem  Koła Ligi Obrony Po­
w ietrznej P ań stw a U rzędników  W o­
jew ództw a lwowskiego, w  nadchodzą­
cy w torek, t. j. 8. bm. odbędzie się 
św ietna zabaw a w ogrodzie i sa lach  
Tow. S trzeleckiego, p rzy  ul. K urko­
wej. Z abaw a ta, k tó ra  bezw ątp ien ia 
należeć będzie do najw span ia lszych  
w obecnym  sezonie, u rządzona będzie 
w ten  sposób, że naw et w razie n ie ­
pogody odbędzie się ściśle w edle u s ta ­
nowionego program u —  przyjm ując 
liczne zastępy sw ych gości w salach.'

A trakcje ogrodowe urozm aicać bę­
dzie n ieu stan n y  dancing w salach  
Strzeln icy , do którego przygryw ać bę­
dzie specjalny zespół jazbandow y.

Pozatem , w program ie jest, m iędzy 
innem i, loterja fantow a i Koło szczę­
ścia, zaopatrzone w bogate i liczne 
fanty , koncert chóru  „E cha", w ystępy 
w sty lu  kabaretow ym  najlepszych  sil 
arty stycznych  Teatrów  M iejskich w 
połączeniu  z produkcjam i baletow em i, 
które w ykonane będą przez znane we 
Lwowie dwie pary  baletow e, pp, 
C harm ell i B row ninga, o raz pp. Orło- 
w ą i Gordonowa.

■HIIIN1MIIMMMM— ■

W ogrodzie podczas zabaw y przy ­
gryw ać będzie ork iestra  14 p. u łanów .

Bufet we w łasnym  zarządzie zao­
patrzony  będzie obficie we w szelkie­
go rodzaju napoje i przekąski, od n a j­
w ykw intn ie jszych  do zupełnie skrom- 

ych.
W stęp tylko za zaproszeniam i — 

które w każdej chw ili o trzym ać m oż­
n a  w gm achu W ojewództwa, pokój 
nr. 109, II p. ■

W stęp n a  zabaw ę w ynosi tylko 
2 zł. O trzym ujący b ilety  t. zw. fam i­
lijne, trzyosobowe —  p łacą  4 zł., zaś 
wstęp dla akadem ików  1 zł.

Nie w ątp im y an i na chw ilę, że 
szczytny cel tej zabaw y, gdyż każdy 
dobry Polak w inien z ca łych  sił po­
pierać rozwój Ligi Óbrońy P ow ietrz­
nej P aństw a, jak rów nież św ietna or­
ganizacja zabaw y, k tóra wprost 
skrzyć się będzie hum orem  i nieco- 
dziennem i atrakcjam i, zw abi do ogro- 

u i sal S trzeln icy  we w torek tłum y 
publiczności, które spełniając swój 
obowiązek patrio tyczny , jednocześnie 
św ietnie się ubaw ią.

POLSKI AUTOR DRAMATYCZ. 
NY I POLSKI TEATROLOG 

udekorowani wysokim orderem 
włoskim.

Warszawa, 5 września. (Tel. 
G. P.) W  dniu dzisiejszym odbyło 
się w  poselstwie włoskiem deko­
rowanie orderami korony włos­
kiej Bolesława Gorczyńskiego i 
dra Arnolda Szyfmana za zasłu­
gi położone d'a teatru włoskiego 
w Polsce.

\  Bk K H -SjA  EW.

D r .  A l l e r l i a n d
s to m a to lo g  (d en tysta ) 4696 

p o w r ó c i ł  ________K o p e r n ik a  II.

Di:. Fryderyk Boidschiag
p o w r ó c ił 1 przyjmuje w chorobach 
skórnych, wenerycznych 1 kosmetyce 
48 7 lekarskiej.
F. edry 7. II. p. godz. 12-1 2-5
S p e c ja lis ta  cuo r. okornych  i w ener.

D r . LAUTE.)ST(2fN
b. elew kliniki dermatol w Berlinie 

Lwów,ul. Sykstnska 37 (rógjSłowackiego' 
■.607 powrócił.

4889 Dentysta

Dr. M l i i i  l i i M f f l
pow rócił i ordynuje A kadem icka 18. 

4760 A d w o l i a  t

Dr. HENRYK RECHEN
p rzen iósł b iuro do re a ln o śc i przy 

u l .  G R Ó D E C K I E J  1: 3 t t .

KORiaRNlfl i HESTfiUflflUil
.R e k la m a "

L w ó w ,  n i ,  S z a j n o c h y
(przecznica Kopernika 1 Sykstuskiej)

poleca
wyśmienite obiady z 3
4917 d a ń  z ł  1 5 0  
oraz znakomitą kuchnię pod kie­
rownictwem s; ecjalisty kuch­

mistrza z Warszawy.

Codziennie od 8-ej wlecz.

K c t n c e r S
słynnej dam klej orkiestry.

Ha dogodne sp łaty  S f T S f Ś !
nio i dobrze w magazynie ubiorow 
4825 męskich 1 dziecinnych
C L O T H I N C I  -  H O L  S E
L w ów , Ratowali leg o  7 , nap. K atedry.

5 0 0 .0 0 0  zł.
wypłaciliśmy 

w  poprzedniej

LOTERII K1RS0HE3
ty ulem różnych  wygranych. 

O b ecnie sprzedajem y lo sy  I, kla­
sy now ej lo łe  ji. —  G łów na w y­
brana 4 )0  003  Zł, R iz  m 32  500  
wygran. w :um ie 10 ,000 .000  ż ł.

7J L O S = 4 0  Zł., 7 j = ^ 0  Zł.
fc V « = 1 0  71 

Po otrzym zamów, wysył. los 
i czeki poczt.

M 1111119, SCfiUTZ i m
Lwów, plac Marj‘acki 7

4945

Y.ytwornie urządzone

s * "  CUKIERNIE HOŻEWSKIEGO
KOPERNIKA 9 Indy PAŃSKA 6.

(Gmach Kina „Kooernik* — polecaią zoane z dobroci wyroby:
Ciastka, cukry, słodycze, kawę, herbatę, lody. Specjalność: Czekoladki I herbatniki 
w kilkudziesięciu gatunkach 3 W “ Towar w borowy 1 ,  Ceny niskie! " • S
4805 R e n d e z  v o u s w ytw ornego  św ia ta .
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Groźna organizacja polityczna fałszerzy aoftnmenfów
w y m y ł a .

H H am aw le aresztowano 36 ssdb, w innych miastacii aresztowania trw aj;.

CO USIŁUJĄ NIEMCY DOJ­
RZEĆ W ROKOWANIACH POL­

SKO - LITEWSKICH?

W arszawa, 5. w rześnia. (Z). Poli­
cja po lityczna i żandarm eria  wojsko­
w a zw róciły  od d aw n a  uw agę n a  do­
syć zagadkow e i

tajemnicze znikanie osób, 
m ających  różne porachunk i z p ań ­
stwem. W  Ju lk u  w j,padkach bardzo 
szkodliw i i n iebezpieczni kom uniści 
ginęli nagle z horyzontu  W arszaw y 
n a  krótko przed  zam ierznnem  aresz­
tow aniem . —  U derzał jeszcze jeden 
szczegół.

Kontrola graniczna
w ykazyw ała  cy fry  przejazdu  przez 
granicę nie odpow iadające ilości w y­
d aw anych  paszportów . W szystko to 
w skazyw ało  n a  istotnie dobrze zorga 
n izow aną szajkę fałszerzy  dokum en­
tów, k tórzy  zajm ow ać się m usieli u ła ­
tw ian iem  w yjazdów  zagranicę drogą 
n ie le g a ^ ą , dostarczając podrab ianych  
paszportów . Energiczne śledztwo prze­
prow adzone

przez policję polityczną i  żandar­
merię

zostało uw ieńczone konkretnym  w y­
nikiem . Dziś w  nocy aresztow ano w 
różnych  punk tach  W arszaw y 36 o- 
sób n ależących  do Szeroko rozgałęzio 
nej i ustosunkow anej organizacji, fa ł­
szującej paszporty. O rganizacja ta  
fałszow ała jednocześnie książki woj­
skowe i popełn iała  nadużycia  przez 
u w aln ian ie  różnych  osób od służby 
wojskowej.

Olbrzymia sieć pająków 
ogarnę ła całą Polskę. Ostry a tak  poli- 

;i i żandarm erji, dokonany jednocze­
śnie w  ośm iu m iastach , W arszawie, 
Łodzi, W ilnie, Lublinie, Brześciu, 
Krakowie, Grodnie i  Białym  Stokn

u su w a radykalnie b ez bólu u porczy­
w e  nagniotki t zgrubiałe naskórki.

Skład ł wyrób: 3°32
Apteka M Etiingsra

Lwów, t»'h Gołuchowskicb.

Dr. I. BET T ER  ,
ord. jak w latach ubiegłych w  Krjrn « y  

. - i l la  „R ra iłu aa. 227

Pr. des
J e dy

• Hotel
Ogród. K ąpiele m orskie. 3182 

f|UP'ownie. Tel 19—61 Detalicznie. 

Pracow n  a kuśuiertti a

Ja k ó b n  9 Taclitw achtrra
w e L w ów  e ,  K o p e r n ik a  16

przyjmuje wszelkie roboty wchodzące 
w zakres kuśnierstwa 

p o  o e n a c li u m ia r k o w a n y c h . 4616

H A N D E L  D E L IK A T E SÓ W

K. MAKSYMOWICZA
L\v5w, Soko ła  1-

poleca po cenach niskich 
Bryndzę węgit rską, Ser Ementhal, Masło 
deserowe, Śledzie tluściochy, Szynkę wiej­
ską, Sardynki najlepsze, Konserwy rybne, 
Herbatę Ceylońską, Kawę palona, Czekola­
dy, Keksy, W ina różnorodne, Nalewki, Ko­
niaki, Miód, Porter i Piwo oraz Kanapki 

różnorodne, przekąski zimne i gorące. 
.Lr^ai Uo k2 tej więgzorem.

£93-3

(Telefonem od naszego korespondenta), 
d ał plony obfite. P rzedew szystk iem  a- 
resztcw ano Zuckerów  Moszka, Cha­
m a, Reginę, Sarę, Beigelm anów  Mo- 
;zka, C haim a, Cebulę i jeszcze kilku 
■sobników, k tórych nazw isk  n a  razie  

podać nie m ożemy.
Sztab generalny szajki 

um ieścił się w W arszaw ie w cukierni 
W intera przy  uh Tw ardej. Jednocze- 

lie żand .rrm erja położyła swoją rękę 
a  P. K. U. I. W arszaw a, gdzie are-

Warszawa, 5 września. (Z) 
Z Dziedzic donoszą: W  fabryce
„Polska M orawia1*' w ykryło nad­
użycia. W książkach buchaiteryj- 
nych były pozycje, co do których 
nie było odpowiednich dowodów. 
Zainterpelowam dyrek torowie fa­
bryki Poeglik i Lehr oświadczyli, 
że pozycje odnoszą sie do łapó­
wek, jakie firma wręczała, celni­
kom polskim, aby clono tow ary 
podług niższych stawek! Po tern 
oświadczeniu dyrektorów, na­
tychmiast przystąplońf do śledz­
twa. Przeglądnięte spisy celne je­
dnak nie w ykazyw ali, aby urząd

sztow ano sie rżan ta  sztabowego S. D ą­
browskiego, zam ieszanego w tę podłą 
aferę.

Klijenci szkodników
społecznych rek ru tow ali się —  jak 
w yjaśn ia ją  dochodzenia — z kom un' 
tów i żyw iołów  politycznie skom pro­

m itow anych, k tórzy przed karzącem  
am ieniem  polskiej spraw iedliw ości 

chronić się m usieli zagranicę.. Sledz- 
o za tacza  coraz szersze kręgi.

celny dopuszczał sie jakichkol­
wiek malwersacji. W  końcu w y­
szło na jąw, £p tajemnicze księgo­
wanie sum stanowiło uboczne do­
chody za kombinacie przeprowa­
dzane przez dyrektorów w jed­
nym z domów ekspedycyjnych. 
Oskarżenie o malwersację pol­
skich urzędników celnych było 
zwykłem oszczerstwem. Dodać 
należy, że dyrektor Lehr jest oby­
watelem czeskim i, że w  sprawne 
tej interpelował poseł czeski w 
Warszawie po wykryciu całej 

• afery.

Kłajpeda, 5 września. (Tcl T
P.) Inspirowany z Berlina „Me- 
meler Damfbot“ pisze: Odnosi
się wrażenie, że jakkolwiek w  ro­
kowaniach kopenhaskich najwa­
żniejsza jest sprawa Niemna > por­
tu kłajpedzkiego, to za kulisami 
działaja wpływy Anglii i Francji 
w kierunku wzmocnienia związ­
ku państw bałtyckich i skandy­
nawskich celem stworzenia fron­
tu przeciwbclszewickiego. Roko­
wania są — zdaniem pisma — 
wskazane tylko o tyle, o ile do­
prowadzą do wzmocnienia gospo­
darczego Litwy ,i Kłajpedy.

  -O----- -
WSTEPNE NARADY PRZED­
STAWICIELI PAŃSTW BAŁ­

TYCKICH 
z Min. Skrzyńskim w Genewie. 

Genewa, 5 września. (Tel. G. 
P.) W  dniu dzisiejszym odbyły 

,się prywatne rozmowy miedzy 
ministrem Skrzyńskim, a mini­
strami spraw zagranicznych 
państw bałtyckich, którzy mają 
odbyć w  Genewie konferencje w  
sprawach mających być na po­
rządku dziennym Ligi Narodów. 
Jutro odbędzie się pierwsze ofi­
cjalne posiedzenie.

 o-----
KOMITET DLA SPRAW GDAŃSflA. 

W arszawa, 5. w rześnia. (Tel. U. 
h Przy Min. spr. zagr. utw órzm y  

będzie komitet dla spraw Gdańsk i.
 o------

PODEJRZANA AMNESTJA SOW. 
W arszawa, 5. w rześnia. (Tel. G. 

P.): Rzą.d sowiecki zam ierza ogłosi!
w  8-mą rocznicę rewolucji amnestję, 
umożliwiającą przeszło 2 milionom, 
emigi antów rosyjskich powrót na te- 
rytorjnm sowieckie. „Prz. W iecz.“ 
tw ierdzi, że jest to pnłapka na inteli- 
sntów, których brek daje się dotkli­
wie ódcznwać.

1 ------o----- ;
ROKOWANIA POLSKO-LITEWSKIE NA 

DOBRE I DRODZE.
Kowno, 5. września. (Tel. G. P.) Litew­

ska Ag. Tel. donosi, że w czasie rokowań’ 
w Kopenhadze Polacy kategorycznie żądali ■ 
przepuszczania Pisaków polskich do Klaj- 

psdy i w ydzielenia w porcie specjalnego
miejsca dla polskich statków i tratw. Wo­
bec tego, że port kiajpedzki jest m ały, żą­
danie to jest trudne do wykunania. W in­
nych sprawach technicznych — kończy A- 
gencja dochodzi do zupełnego porozu­
mienia i specjalnych trudności w toku ro­
kowań nie należy oczekiwać.

 O------

Dciii rozpoczyna się tydzień 
lotniczy.

Program na dziś:
Uroczyste nabożeństwo w kościele Archi-, 

katedralnyi i o godz. 9-tej. Uroczyste nabo- 
żi ństwo w Zborze ewangelickim o godz. 
10.15. Wiec propagandowy na dziedzińcu 
ratusza o godz. 11.30. — Godz. 23-cia W ie- ’ 
czór Kabaretowy w Teatrze W ielkim z u- 
dzialem pierwszorzędr ych sil dram atu, o- 
pery, operetki i baletu. Po przedstawieniu 
dancing.

♦
Wczoraj odbyło się w rynaeodze postę-. 

pr.wej przy ul. Żółkiewskiej uroczyste na­
bożeństwo na intencję powodzenia Tygo­
dnia Lotniczego Ligi Obrony Powietrznej 
Państwa

Po modłach liturgicznych w ygłosił eta •- 
szy rabin dr Gutmann patrjotyczne kaza­
nie, w którem podniósł, że pod skrzydłami 
Białego Orła doznawali zawsze żydzi o- 
ehrony i opieki i w zywał do składania 
hojnych ofia na rzecz pomnożenia siły 
lotniczej i obrony pcwierznej Państw a, 
która ochroni nas od wrogich napadów i 
czuwać będą nad Najjaśniejszą Rzeczpo­
spolitą. Po nabożeństwie odśpiewano 
Hymn Narodowy.

Ligę Obrony Powietrznej Państw a re­
prezentowali na l.aboóeństwie członkowie 
Zar-ądu Komitetu wojewódzkiego POPP. 
we Lwowie

fm w mWA siiicyiipjeh w Poziiii.
4 fofcotnibe spłonęły w  ogniu.

Warszawa, 5. września. (Tel. G. P.) Ga­
binet m inistra spraw wojskowych komuni­
kuje: września o godz. 12.3C wybnehf w
warsztatach amnnicyjnycb w Poznaniu (na 
Głownem) w oddziela rozbrajania starej a- 
mnnicji pożar, który straw ił osobno stoją­
cy barak. Pożar został niezwłocznie opano­
wany i zlokalizowany. Straty  matcrjalne 
nieznaczne. Przyczy ny nie są na razie wia 
dome, gdyż wszelkie konieczne środki o-

AUSTRJA HOŻE I MUSI EYfi 
ODRĘENFM PAŃSTWEM.

G enew a, 5. w rześnia. (Tel. G. P.). 
Spraw ozdanie rzeczoznaw ców  w  spra­
wie republiki austrjack iej prof. R ista

strożności przy w ykonywaniu robót roz­
brojeniowych były zachowane, oraz ilość 
prochu bezdymnego otrzym ana z rozbro­
jenia, była nieznaczna. Pożar rozszerzył 
się z taką siłą, ż» zajęte pracą cztery ro­
botnico nie zdołały nrotowaó się i poniosły 
śmierć. Z ram ienia M. S. W. wyjeżdża ko­
misja do Poznania, niezależnie od docho­
dzeń prowadzonych przez władze m iej­

scowe.

z P ary ża  i redak to ra  L aytona, doty­
czące gospodarczych stosunków  Au- 
strji, dochodzi do w niosku, że rppubli- 
k a  austrjacka  jest zdolna do życia ja­
ko n iezależny  tw ór państw ow y.

s i ę  cStr»s u ś m i a ć  s e r d e c z n i e
niech idz e dziś na podwójny program śmiechu do od­

nowionej sali KINA LEW
Wspaniała k o m e J ja  w  7 a k ta c h :

Każda panna posiada swego v*amywacza
(«U żytach jej płynęła krew...)

49"i Nadto komedja w 3 aktach „ S E N  N A  J A W IE *

W pierwszą roozn cę śmierci za spokój duszy śo,

E r a  JAKA W AYG ARTA
Podsekretarza Stanu M. S. W ^jsk. od b ęd zie  się

N ihoże ftstw o  i t ł e b  .e
w poniedziałek di ia 7. września 1925 o godz 9 w kościele Archlkatedral- 

nym, n i które krewnych i życzliwych Zmarłego zapraszają
Żona, eórka I synowie.

Lnglals 45.
y p olsk i.

Polonia

Szantaż dyrektorów dziedzickiej fabryki
„Polska MorawiaA

Kradli znsczne sumy, a oskarżyli o łapówki polskich
urzędników.

(Telefonem od naszego korecpondenfa.J
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Księgi „Mazagi przywędrowały do sądu.
Lwów, 6. września.

(—) Wczoraj przedpołudniem zjawił 
się w Ekspozyturze śledczej znaw ca sądo­
wy dla spraw bankowych dr. Konieczny i 
poprosił o asystencję, celem udania się do 
fabryki „Mazagi", gdzie z ram ienia sądu 
m iał on zbadać księgi. Ekspozytura delego­

w ała kom. Białkowskiego, który umożliwił 
dr. Koniecznemu wgląd w księgi „Mazagi". 
Po 3-godzinnej pracy uznał dr. Konieczny 
za wskazane zajęcie tych ksiąg i przenie­
sienie ich do sądu, do dyspozycji sędziego 
SłowikowskiegoTEATR WIELKI:

Niedziela, 6. września „Uciekła mi prze- 
pióreczka", komedja w 3 akt. Stefana Że­
romskiego.

Poniedziałek, 7. w rześnia „Noc An- 
tonji", komedja w 3 akt., 4 odsłonach M. 
Lengyela.

W torek, 8. września „Noc Antonii".
Środa, 9. w rześnia „Carmen", opera w 

4 aktach Jerzego Bizeta, występ Marcelego 
Sowilskiego.

Czwartek, 10 w rześnia „Noc Antonji".
Piątek, 11. września „Noc Antonji". 

w 4 aktach Halevy'ego, występ Marcelego 
Sowilskiego.

Sobota, 12 w rześnia „Żydówka", opera
Niedziela, 13. w rześnia o godz. 3.30 pop. 

„Uciekła mi przepióreczka", kom. w 3 akt. 
St. Żeromskiego.

Niedziela , 13. w rześnia o godz. 7.30 
„Noc Antonji".

TEATR NOWOŚCI:
Niedziela, 6. września „Noc Antonji", 

komedja w 3 akt., 4 odsłonach M. Len- 
gyela.

Poniedziałek, 7. w rześnia „H rabina Ma- 
rica", operetka w 3 akt. Emryka Kaimana. 
Pierwszy występ Meli Grabowskiej w roli 
tytułowej.

Wtorek, 8. w rześnia „H rabina Marica".
Środa, 9. w rześnia „Komisarz Sowie­

cki", sztuka w 4 akt., 6 odsłonach Eugenju- 
sza Czirikowa.

Czwartek, 10. w rześnia „Hrabina Mari­
ca", operetka w 3 akt.

Piątek, 11. września „Dorina", operetka 
w  3 akt. Jana Gilberta.

Sobota, 12. w rześnia „Komisarz Sowie­
cki, sztuka w 4 akt., 6 odsł. E. Czirikowa.

Niedziela, 13 w rześnia „H rabina Mari­
ca". operetka w 3 akt. E. Kaimana.

Początek przedstawień o 7.30 wiecz. 
 O--------

Teatr Wielki gra dziś w dalszym ciągu 
w pełni największego powodzenia, głęboką 
i ideową komedję, genjalnego pisarza Ste­
fana Żeromskiego „Uciekła mi przepiórecz­
ka", w w ykonaniu całego zespołu z pp. Dę­
bicką, Trapszo, Michułowiczem, Okorni- 
ckim, Rasińskim  i Żyteckim na  czele.

W Teatrze Nowości ukaże się dziś arcy- 
wesoła komedja „Noc Antonji" z p. Leonją 
Barwińską i A. Kwiatkowskim w rolach 
głównych. W  przedstawieniu tern po raz 
pierwszy przedstawi się publiczności mło­
da artystka sceny poznańskiej, p. Hanna 
Bohuszówna, w roli Piri.

Od ju tra  (poniedziałku) „Noc Antonji" 
zostanie przeniesiona na  scenę Teatru 
Wielkiego. W dniu tym  w roli Beli Kowa- 
czego, w ystąpi p. dyr. Henryk Barwiński. 
W  ram ach sceny Teatru Wielkiego uwy­
datnia się nierównie plastycznie, wybitnie 
malownicze walory komedji Lengyela, oraz 
świetne kreacja pp. Barwińskiej i Kwiat­
kowskiego.

Początek nowego sezozn operetkowego, 
■nastąpi w poniedziałek, 7. bm. Zostanie 
wystaw iona atrakcyjna operetka „Hrabina 
Marica" z nowopozyskaną dla naszych 
teatrów primadonną Melą Grabowską w 
roli tytułowej. Dalsza św ietna obsada po­
zostaje niezm ieniona i spoczywa w ręku 
naszych ulubieńców pp. Kasprowiczowej, 
Rylskiej, Kuligowskiego i Tatrzańskiego. 
Kapelmistrz p. Sereflyński. Tańce i ewolu­
cje baletm istrza S. Faliszewskiego.

 O-------

Prof. śpiewu [
ZOFJA KOZŁOWSKA 

powórciła. —  W pisy przyjmuje ul. Ko- 
chnowskiego 21, godz. 12— 1 i 3— 5.
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ZAWIADOMIENIE.
Wobec licznych zapytań — zaw ialam ia- 

my Sz. Panów Lekarzy, że

R A D
w roztworze do wewnętrznego użytku (Ra- 
d.um  w roztworze do picia) już jest do na­
bycia w aptekach. Roztwór Radu do kąpieli 
w ampułkach do zastrzyków podskórnych 
ukaże się w najbliższym czasie.
* Skład główny Apteka H. BIERTOMPFLA ’ 

w Warszawie.
Piotr Hikolasch we Lwowie.

Laboratoriom „BAD" w Krakowie.
4899-3

' i*

FII T D A modele z a g r a n i c z n e

1 U I n H oraz skórki futrzane

w szelk iego  ro d z rju  w w ielk  m w yborze 
w  B udapeszteńskim  M agazynie Fu ter

B f e i l d  i  Wiasner, Lwów, Syhstusha I- 2 
★

Komunikacja lotnicza na czas trwania 
Targów Wschodnich we Lwowie, urucho­
m ia Polska L inja Lotnicza Aerolot S. A  
podwójny ruch n a  przestrzeni W arszawa- 
Lwów; od dnia 5. do 15. bm włącznie kur­
sować będą samoloty codziennie: z W ar­
szawy o godz. 9 i 13 — ze Lwo o godz. 9 i 
13-tej. Czas przelotu z W arszawy do Lwo­
wa wynosi 3 godziny.

Towarzystwo Opieki nad iołnierzem  
polskim pod przewodnictwem JW P. Woje­
wodziny Garapichowej urządza od 5. do 15. 
września br. na ulicach m iasta Lwowa i 
na  placu Targów W schodnich premjową 
sprzedaż wyborowej czekolady na dochód 
budowy Domu Żołnierza Polskiego we 
Lwowie. Każda p iąta tabliczka czekolady 
zaw iera pełny los, który m ożna natych­
m iast zrealizować W ygrać można: złoty i 
srebrny zegarek, ezgarki niklowe, maszynę 
do szycia, rower, gramofon i wiele, wiele 
innych użytecznych i wartościowych rze­
czy. Niech więc każdy spróbuje szczęścia i 
przyczyni się do tego wielce szlachetnego 
celu.

Towarzystwo Walki z Grnżlicą zawia­
damia PT. Pnbliczność, iż na Placu Tar­
gów Wschodnich m a swój w łasny bufet, 
tani i obficie zaopatrzony. Pawilon Central 
ny, 3-cie skrzydło.

Gremjalne objazdy gości zagranicz­
nych po Polsce. W  pierwszej połowie 
września br. objeżdżać będzie Polskę więk­
sza grupa dziennikarzy czeskich. Ponadto 
urządzi objazdy po Polsce specjalnie zor­
ganizowana wycieczka holenderska i 
szwedzka, która zabawi we Lwowie od 9. 
do 11. bm., skąd uda się do Drohobycza i 
Borysławia.

Mianowanie w kolejnictwie. Inż. Jan 
Zbierzchowski, st. referendarz i  zastępca 
naczelnika Sekcji z okręgu Dyrekcji kolei 
państwowych w Stanisławowie, mianowany 
został kierownikiem Sekcji utrzym ania ko- 
leji w Rozwadowie (okręg lwowskiej Dy­
rekcji).

Dyrekcja Poczt i telergafów ogłasza: 
W  urzędzie pocztowym Brzozdowce, pow. 
Bóbrka, zaprowadzono służbę telegraficzną 
i telefoniczną w ograniczonych godzinach 
dziennych.

I. Ogólno Polski Kongres Pszczelniczy 
i  Wystawa we Lwowie. Z okazji jubileu­
szu 50-lecia istnienia „Bartnika Postępo­
wego" odbędzie się we Lwowie, w dniach 
26. i 27. w rześnia br. pierwszy ogólno pol­
ski Kangres Pszczelniczy, połączony z w y­
stawą okazów pszczelniczych. Komitet Kon 
gresu zaprasza gorąco wszystkich miłośni­
ków pszczelnictwa do współudziału w 
zjeździe, tych zaś, którzy m ają zamiar 
wziąć udział w wystawie, o przygotowy­
wanie okazów z zakresu pszczelnictwa. 
W szelkich informacji udziela redakcja 
„Bartnika Postępowego" we Lwowie, u l  
Kopernika 1. 20.

Plaga domowa przy nl. Leona Sapie­
hy. Mieszkańcy domów od strony po­
dwórza z kamienic przy ul. Leona Sapie­
hy 2, 4, 6, Szaszkiewicza 2, 4, 6, nie mo­
gą się doprosić u zarządców tychże ka­
mienic, aby przestrzegano t. zw. porzą­
dek domowy, polegający na tem, że trze­
panie dywanów odbywa się w pewnych 
■udzinach dnia, a nie przez cały dzień do 
późnego wieczora. Wobec tego, że tych 6 
kamienic tworzy zw arty kompleks — trze­
panie nie m a końca. Ludzie mieszkający 
od strony podwórza nie mają nigdy chwili 
spokoju dla odpoczynku, ani ani też nigdy 
nie są wolni od wdychiw ania prochów, 
an i też nie mogą wietrzyć należycie mie­
szkań. Dzieje to się w mieście, które m a 
pretensje być kulturalnem  — a  nie m a n i­
kogo, ktoby wglądnąl w te prym itywne 
wym agania hygieniczne i kulturalne, któ­
re stały się oboiwązkowe w najmniejszem 
n iw e t miasteczku niemieckiem.

(—) Zatrucie alkoholem. W  bramie real­
ności przy ul. Zielonej 1, znaleziono wczo­
raj leżącego bez przytomności niejakiego 
Teodora Żerunkowa. Przybyły lekarz Pogo­

towia stwierdził u niego silną chorobę ner­
wową, oraz zatrucie alkoholem. Po wy­
płukaniu mu .żołądka, odwieziono go da 
szpitala.

(—) Dwa wypadki potrącenia przez anto.
U wylotu ul. Kopernika i Wronowskich au­
to nr. 7522, prowadzone przez szofera 
Piotra MUhlbergera potrąciło przechodzącą 
67-letnią Zofję Durekową, rodem z Kal- 
warji Zebrzydowskiej, z zawodu posługacz- 
kę pryw atną, która upadłszy na bruk, do­
znała licznych ubrażeń. — Drugi wypadek 
zdarzył się znów na  pl. Bernardyńskim, 
gdzie auto wojskowe potrąciło jakiegoś męż 
czyznę w wieku 30 lat, którego Pogotowie 
ratunkowe, po opatrzeniu, pozostawiło w 
opiece domowej.

(—) Echa wielkiego pośarn w Jaworo- 
wie. Wczoraj donieśliśmy o wielkim poża­
rze, który nawiedził Jaworów. Mianowicie 
jakaś zbrodnicza ręka podpaliła zagrodę 
Andrzeja Borysa, a ogień przeniósł się na 
gospodarstwa Stefana Capiha, Michała Wi- 
kościa i Józefa Bulbę. Szkoda wynosi
60.000 złotych. Energiczne dochodzenia po­
licyjne celem ujęcia sprawców są w toku.

(—) Włamania i kradzieże. Ubiegłej no­
cy niewyśledzeni sprawcy po wyjęciu szyb 
w oknie parterowego m ieszkania Marji 
Maksównej, przy ul. Mącznej dostali się do 
w nętrza i skradli większą ilość bielizny 
damskiej, oraz koronek, wart. 800 zł. — 
Prof. Cyryl Studziński, zam. przy ul. 
Chmielowskiego 15, doniósł policji, że 
wczoraj w nocy nieznani sprawcy po otwo­
rzeniu drzwi w ytrychem , dostali się do 
jego m ieszkania i skradli rozmaite części 
garderoby, w art. 270 zł. — Feliks Sobecki, 
słuchacz medycyny, zam. przy ul. Pijarów 
35, po powrocie z wakacji zauważył, iż z 
kosza, znajdującego się na  strychu, skra­
dziono m u płaszcz, oraz kamizelkę zimo­
wą, wart. 180 zł. — Na szkodę W andy Wój 
cikiewiczówny, zam. przy ul. Lwowskich 
Dzieci 56, skradziono z mieszkania złoty 
pierścionek z dwoma brylantam i i szafi­
rem. Dochodzenia zarządzono.

(—) Nieszczęśliwy wypadek z powodu 
wybuchu pocisku. Do szpitala powszech­
nego przywieziono wczoraj Andrzeja Podo- 
bę z powiatu rudeckiego, ze złam aną lewą 
ręką, oraz ranę postrzałową, skutkiem wy­
buchu pocisku, który w niewytłumaczony 
na razie sposób, znalazł się w piecu.

(—) Aresztowania. Wczoraj aresztow a­
no Tadeusza Pladkę, zam. przy ul. Krótkiej 
1. 8, za  kradizeż kwoty 270 złotych, oraz 
zegarka niklowego, wart. 20 zł., na  szkodę 
Platona Mazepy, zam. przy Drodze Lubień­
skiej 29; Zofję Murzyniec i Stefanję Bo­
bińską za wywołanie aw antury i nagaby­
wanie przechodniów; Anastazję Danyłów 
za tajny nierząd; Jakóba Aleksandrowa, 
Piotra Druha, Michała Chmarzyńskiego i 
W ładysław a Majkowskiego za włóczę­
gostwo.

Dawniejszy Hotel Francnski (Lwów, pl. 
Marjacki 5), po grutownej rekonstrukcji i 
zupelnem odnowieniu, przekształcony na  
czynszową kamienicę, przedstaw ia się o- 
becnie okazale i jest prawdziwą ozdobą 
placu Mariackiego. W gmachu tym, fronto­
we lokale sklepowe i tychże portale, oraz 
wewnętrzne urządzenie bram y na sposób 
zagraniczny z bardzo wygodnem przej­
ściem — na wzór tego rodzaju urządzeń w 
Paryżu, W iedniu, W arszawie itp. — odpo­
wiada zupełnie wielkomiejskiemu stylowi. 
Umieszczenie w bram ie tego domu, prze­
piękne wykonanie wystaw y lustrzane, n a ­
leżące do znajdujących się w głębi westy­
bulu firm : Adolfa Kollera (skład ele­
ganckiego i praktycznego obuwia), m agazy­
nu M annera (wytworna damska konfekcja) 
i magazynu mód Reli Knobloch (najmod­
niejsze damskie kapelusze), daje tej kam ie­
nicy wygląd prawdziwie europejski. W sku­
tek tego generalnego rem ontu wejście przez 
bramę i westybul do restauracji J. Manga 
przedstawia się obecnie nietylko efektow­
nie, ale także i estetycznie, co czyni na 
wszystkich korzystne wrażenie.

KINO CHIMERA. Dziś w spaniały dra­
m at w 7 aktach z wielkomiejskiego życia 
Paryża: „KOBIETA Z PRZESZŁOŚCIĄ".
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Nowo otworzone Binro dzienników 
i ogłoszeń J. Haas, Lwów, Kochanowskiego
1. 4, przyjmuje abonam et na  wszelkie 
dzienniki, czasopisma i żurnale mód, kra­

jowe i zagraniczne, również przyjmuje o- 
gloszenia do wszystkich pism po najniż­
szych cenach. 4967

 O-------
Kazimiera JAWOROWSKA - BAŃ­

KOWSKA, lekcje gry n a  skrzypcach, 
ul. Tarnowskiego 30, parter. —  W pisy 
2— 4 popołudniu. 4797-2

O «

P r o f -  Z a r e m b a
» o w r ó e l ł  

Ul. T A R N O W S K IE G O  15.

PrymfllrTlLEfiKO
p o w r ó c i ł  

i ordynuje  w chor. m oczo-ch irurg ic .nych  
L w ftw , u l .  A s n y k a  1 . 4457

~  “•' ---------O--------
Operator

Dr. Jak&fo Selzer
ul. F re d r y  7 pow rocil i ordynuje jak 
4821 daw niej.

■---- o  *
Długoletnia nczenica Sgambatiego i La- 

lewicza udziela lekcyj fortepianu. Przyj­
muje i początkujących po b. przystępnych 
cenach. Także języki obce. Zgłoszenia rano 
9— 10 i popoł. 3—5. Nowy Świat 4., II. p 

na lewo. 7530-5

Towary bfawotne
w wielk m wyborze

poleca firma 1482

STSCHIEHICZ i flBRYSOMI
L w ó w , R y n e k - T r y b u n a l s k a .

o -
ARTYSTYCZNEGO 

K W ARTETU  codzie­
nnie w res tau rac ji J. 
M anga, pl. M arjacki 
5 O biad z 3 dań z 
pieczyw em  zł. 150 

i a la carte. Znakom ite  kolacje od 5-tej 
wieczorem . C onied< ie li i św ię ta  koncert 
do obiadu. Ceny specjał, zniżoae. 4943 

 O 1
T e a t r  a l t  a .

NIEPRAWDOPODOBNA POGŁOSKA.
Lwów, 6. września.

W  kolach melomanów lwowskich i wszy­
stkich wogóle przyjaciół teatru krąży po­
głoska, że ulubienica Lwowa i prawdziwy 
fila naszej operetki p. Miłowsha dotąd nie 
została zaangażowana w skład zóspoln ope­
retkowego teatrów miejskich. Pogłoskę tę 
notujemy jedynie z obowiązku dziennikar­
skiego, trudno nam  bowiem uwierzyć, aże­
by p. Miłowska, która przez lat tyle tak 
bardzo owocnie pracowała na scenie lwow­
skiej, m iała obecnie pozostać poza nawia­
sem teatru. Wiadomość odnośną tem  bar­
dziej traktujemy jako plotkę, że mimo sze­
regu lat spędzonych na scenie naszej p. Mi­
łowska, która rozpoczęła karjerę sceniczną 
niem al jako dziecko, rozporządza pełnią sil 
artystycznych i głosowych i może być o- 
zdobą nietylko sceny lwowskiej, ale wogóle 
każdej sceny wielkomiejskiej, o czem 
świadczą chociażby tylko tak niedawne jej 
występy w teatrach warszawskich, gdzie 
spotkała się — jak wiadomo — z prawdzi­
wym entuzjazmem. Nie wątpimy, że dy­
rekcja teatrów miejskich w w łasnym  swym 
interesie pogłoskę powyższą sprostuje i za­
pobiegnie w ten sposób słusznemu zaniepo­
kojeniu w sferach melomanów lwowskich.

Anna Zielińska, znakom ita artystka dra­
matyczna, niezapom niana odtwórczyni Sol- 
wejgi w „Per Gyncie", „Tancerki" i „Niny" 
została zaangażowaną na  szereg gościnnych 
występów, które rozpoczną się w najbliż­
szym czasie.

Janina Zakrzyńska, h. artystka sceny 
lwowskiej, zaangażowana obecnie do tea­
trów Szyfmana w W arszawie, zdobyła du­
ży sukces artystyczny pierwszym swym 
występem w sztuce „Panienka bez znacze­
nia" znajdującym się obecnie na repertua­
rze Teatru Polskiego.

Orzechowski, Rygiet i Dębowicz, h. a r­
tyści sceny lwowskiej weszli w skład per- 
sonalu Teatru Polskiego w Poznaniu.

Dyrekcja teatru we Lwowie podpisała 
dodatkowo kontrakty z Sosnowskim, Hań­
ską, Czajkowską i Pelińskim. Personal na­
szego dram atu powiększył się w ten sposób 
o cztery wybitne siły.

Z operetki krakowskiej. P. Marja W roń­
ska, artystka teatrów miejskich we Lwo­
wie, występuje obecnie z dużem powodze­
niem w operetce krakowskiej w popisowej 
partji „H rabina M arica",
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W śród pism
i  książek.

„O Tańcu" W. Dzikowskiego w y­
szło w  w ydan iu  B iblioteki Dzieł W y­
borow ych, Lwów, Z im orow icza 5. 
Po lska lite ra tu ra  obyczajow a jest do­
tychczas bardzo uboga. Pew ne objawy 
życ ia  zbiorowego nie zostały  zbada­
ne, a  szczerego m alow idła życ ia  tow a­
rzyskiego n ie posiadam y jeszcze zu ­
pełnie. To też książka W . Dzikow­
skiego „ 0  T ańcu" jest tem  rządkiem  
dziełem , które o tw iera now e ho ry ­
zonty  przed  czytelnikiem .

*
„Rneh filozoficzny" (Tom IX., Nr. 3, 4,

5). Jeśli się spojrzy krytycznem , ale spra- 
wiedliwem okiem na ów słom iany ogień, 
z którego rodzą sie naogół i żywią nasze 
perjodyczne czasopisma -— tem większe 
trzeba mieć uznanie dla wytrwałości i e- 
nergicznej sum ienności w tej dziedzinie. Do 
nielicznych wydawnictw tego pokroju nale­
ży „Ruch filozoficzny", w ydawany i reda­
gowany z niezwykłą starannością przez 
prof. dra Kazimierza Twardowskiego, uczo­
nego europejskiej m iary, który dla kultury 
polskiej położył wprost olbrzymie zasługi.

O statnie trzy num ery „Ruchu fil." przy­
noszą- artykuły profesorów Czernego i W it- 
wickiego, szereg sprawozdań, przegląd cza­
sopism, zapiski bibliograficzne, wiadomo­
ści wydawnicze i t. d.

„Ruch filozoficzny" powinien się zna- 
leść nie tylko w ręku specjalisty, lecz 
wogóle — każdego inteligentnego Polaka.

H. B.
- O -

Król Borys a 23 wy­
roków śmierci.

Sofja, w e w rześniu.

(B) Jak  już donieśliśm y, w yższy 
kasacy jny  sąd w ojskow y w  Sofji 

potwierdził wyrok śmierci, 
w ydany n a  23 kom unistów  w arneń- 
skich. W czoraj u d a ł się m in ister woj­
ny W lkov do

Enksinogradn, 
jdzie  baw i n a  le tn isku  

król Borys, 
ab y  doręczyć w ładcy  w yroki

do podpisania.
Król jednak odmówił stanowczo pod­
pisu i korzysta jąc z przysługującego 
m u p raw a łask i, zam ienił kary  śm ier­
ci n a  dożywotnie w ięzienie.

 O------

Uprzejmość wobec 
zmarłego króla.

Ateny, we w rześniu.
(B) Zdetronizowany król grec­

ki Konstantyn udał się do Włoch, 
gdzie — iak donieśliśmy — 

zmarł
niedawno i został pochowany w  

Neapolu. 
Rząd republikański w  Atenach, 
który tak

bezwzględnym
okazał się wobec żyjącego króla, 
więcej znacznie

uprzejmości 
okazał wobec nieboszczyka. Sam 
bowiem wystąpił z

inicjatywa, 
aby ziemskie szczątki ex króla 
przewieziono do

Tatol
w  pobliżu Aten i złożono w  fami­
lijnym

grobowcu
królów greckich.

iiedy zostały wynalezione olmlary?
Uczony niemiecki zbija legendę o szmaragdzie Nerona i zasługą 

wynalazku szkieł powiększających przypisuje średniowieczu
Berlin, we w rześniu, 

(jp.) O kulary, i wogóle szkła, um o­
żliw iające ludziom  o słabym  w zroku 
czy tan ie i p isanie, są dziś tak  po­
w szechnie w  użyciu , że zdaje się 
nam , iż ludzkość m usia ła  się nim i 
posługiw ać od niepam iętnych  czasów. 
P raca  niem ieckiego uczonego, profe­
sora okulistyki d ra  Aleksandra Ehrli- 
cha p. t. „W ynalazek oknlarów" pou­
cza nas o częm ś zupełnie przeciw nem . 

W edług d ra  E hrlicha 
starożytność zupełnie nie znała  

szkieł powiększających, 
a  w szystkie podobne tw ierdzen ia po­
legają n a  błędzie, a  n aw et ów słynny  
szm aragd N erona m a tylko legendarne 
znaczenie.

O dkrycie szkieł pow iększających 
jest zasługą średniow iecza. Dopiero 
gdy z rozkw item  islam u uczeni A ra­
bowie, a  w  pierw szej lin ji El Heitham  
później zw any Alhazan odkryli teorję 
za łam yw an ia  się prom ieni św ietlnych, 
droga do w ynalezien ia  okularów  s ta ­

n ę ła  otworem , a  s ły n n y  scholastyk 
Roger Bacon pierw szy  rzucił m yśl, żc 
m ożna się posługiw ać szk laną so ­
czew ką i do pow iększania przedm io­
tów, co może służyć ludziom  o słabym  
wzroku. K siążka B acona została  w y­
s ła n a  w r. 1267 do W łoch i tu  rzeczy­
w iście zrealizow ano jego m yśl i jak 
z kronik  w spółczesnych się okazuje, 
około rokn 1300 wprowadzono w  pół­
nocnych W łoszech okniary.

Zasługę tego w ynalazku  przyp isu ­
ją  sobie: F lorencja, P iza i i., lecz w e­
dług wszelkiego praw dopodobieństw a 
W enecji się ona należy, a  s ły n n a  z 
przem ysłu  szklanego w ysepka Unra- 
no posiadała pierwszą fabrykę okn­
larów.

W 14 w ieku okulary w chodzą co­
raz  bardziej w użycie i stają się zn a­
m ienną cechą uczonych, ale dopiero 
z w ynalezien iem  sztuki drukarskiej 
zyskują rzeczyw iste praw o obyw atel­
stw a w świecie.

K ra k ó w — Lw ów .
Lwów, 6 września.

Dziś o godz 4-tej zmierzą się na boisku 
Pogoni drużyny reprezentacyjne Krakowa i 
Lwowa. Początek tych pierwszych polskich 
zawodów międzymiastowych sięga do 1912 
r., kiedyto prof. Żeleński ufundował puhar, 
którego zdobycie na własność związane jest 
z ciężkim w arunkiem  trzykrotnego bezpo­
średniego zwycięstwa. Kilkakrotnie już zda­
wało się, iż puhar prof. Żeleńskiego zakoń­
czy wreszcie swą tułaczkę pomiędzy Lwo­
wem a Krakowein, zamsze jednak potrafił 
zagrożony przeciwnik w ostatniej chwili ze­
brać siły i powstrzymać decydujący oios.

Nie ulega wątpliwości, iż zawody mię­
dzymiastowe Kraków—Lwów należą

do największych atrakcji sportowych 
Polski.

Zacięta rywąlizaęja, sportowa, datująca 
się od pierwszych początków polskiego pił- 
karstwa, sprawia iż każdorazowe spotkanie 
obu ośrodków małopolskich sportowych, bu 
dzi żywe zainteresowanie i ogromne na­
pięcie.

Z dotychczasowych spotkań bardziej o- 
bronną ręką wychodził Kraków, to też bi­
lans ogólny wypada na korzyść podwawel­
skiego grodu.

CO PRZYNIESIE DZIEŃ DZISIEJSZY 7
Oto pytanie, jakie staw iają sobie spor­

towcy obu miast. Kraków m a za sobą dwa 
zwycięstwa, o ileby więc dzisiejszy skok się 
powiódł, to tułaczka puhara znajdzie swój 
kres. Sprawa.nie jest jednak tak łatw ą. Kra­
kowianie zdają sobie z tego doskonale spra­
wę, to też do spotkania dzisiejszego przygo­
towywali się z ogromną sumiennością. Fak­
tem jest, iż mimo dwukrotnej klęski d ru ­
żyny reprezentacyjnej

LWÓW DZISIAJ NAPEWNE NIE USTĘ­
PUJE KRAKOWOWI.

Spotkania drużyn lwowskich z krakow- 
skiemi wykazały nietylko równorzędność, 
ale i lekką przewagę Lwowa. Tak Cracovia, 
jak i W isła m usiały uznać wyższość Pogo­
ni, która pokonała „białoczerwonych" dwu­
krotnie, a Wisłę naw et trzykrotnie. O stat­
nie spotkanie przyniosło mistrzowi Krako­
wa ciężką porażkę 4 : 1 1  Obok Pogoni i 
Czarni osiągali bardzo dobre wyniki. Wedle 
obliczeń papierowych mam y więc widoki 
na zwycięstwo. Niestety jednak co innego 
teorja, a co innego praktyka. Zawody repre­
zentacyjne są bardziej niż inne grą hazar­
dową. W stawienie jednego nieodpowiednie­
go gracza wystarczy, by cały aparat nie 
funkcjonował.

JAK PRZEDSTAWIA SIĘ SKŁAD 
LWOWA?

D rużyna reprezentacyjna lwowskiego gro­
du składa się z następujących graczy: G8r 
litz (Pogoń); Kmiciński (Czarni), Gebar- 
towski (P.); Fichtel (P.), Witkowski (Cz.), 
Schneider (Hasmonea); Stonecki (P.), Wa­
cek (P.), Sienem ann (H.), Kopeć IV. (Cz.), 
Wójcik (Cz.).

Obsadę tyłów, pomocy i pozycji bram ­
kowej uważam y za dobrą, naturalnie o ile 
gracze osiągną swą zw vkła formę. Pewne

zastrzeżenia mamy co do napadu. W ykazu­
je on zbyt wiele indywidualności. O ile 
uczyniono to celowo, licząc się z nowym 
przepisem o spalonym, to pociągnięcie nie 
jest zbyt szczęśliwe, gdyż nowy system w y­
maga i nadal kombinacji naturalnie odpo­
wiednio zmodyfikowanej. Sieć kombinacyj­
na powinna rozciągać się przedewszystkiem 
wprzód, przy zastosowaniu ciągów pro­
stych i tak popularnej u nas dawniej 
„zmiany".

O ILE BATSCH
nie może brać udziału z powodu kontuzji, 
to miejsce jego zająć powinien raczej Chmio 
lowski niż Kopeć IV. Nasza propozycja a ta ­
ku przedstawia się następująco: (od lewego 
skrzydła) Słonecki, Chmielowski, Wacek, 
Steuerman, Wójcik. Przypominamy, iż trój­
ka środkowa osiągnęła w identycznym  skła­
dzie w spaniały sukces z Węgrami północne- 
mi.

JESZCZE KILKA GODZIN
dzieli nas od zawodów, których wyniku ab­
solutnie przewidzieć nie można. Nie w ątpi­
my, iż Kraków grać będzie z ogromną am ­
bicją i zaciętością, dążąc za wszelką cenę 
do sukcesu. Reprezentacja krakowska ma za 
sobą to bene, iż gracze się znają i wspólnie 
trenowali.

REPREZENTACJI LWOWA 
zwracamy uwagę, iż pierwszym warunkiem 
zwycięstwa będzie ambicja i zapał. Do gra­
czy naszych apelujemy, by^wydobyli ze 
siebie wszystko na  co ich stać, by wyzbyli 
się egoizmu i by pamiętali, iż lwowski świa 
(ek sportowy oczekuje od nich — zwycię­
stwa]

Dziś na boisku nie istnieje dla nas Po­
goń, Czarni czy Hasmonea, lecz jedna dru­
żyna — reprezentacja Lwowa!

Wyścigi samochodowe
ODBĘDĄ SIĘ WE WTOREK POD 

LWOWEM.
Dnia 8. września, we wtorek, zgodnie 

z zapowiedzią, odbędą się wyścigi sam o­
chodowe i polski rekord szybkości na  szo­
sie między Stryjem i Bilczą Wolicą.

Uczestnicy, jak również spora ilość go­
ści z W arszawy już nadjechali. W wyścigu 
tym zostaną rozegrane nagrody — dwie 
Automobilklubu polski, Małopolskiego Klu­
bu automobilowego, prezesa Małopolskiego 
Klubu Automobilowego płk. hr. Przeździe- 
ckiego, p. P. Bitschana, p. Wapińskiego fa­
bryki „Iskropol", Tow. naft. Dąbrowa i 
inne.

Dla wygody publiczności, przy pociągu 
pospiesznym o godzinie 9.20 dzięki uprzej­
mości p. prezesa Prachtel-Morawiańskiego 
i naczelnika Kłusa, będą przyczepione spe­
cjalne wagony, które chętnych dowiozą do 
Bilczej Wolicy, gdzie pociąg będzie spe­
cjalnie zatrzym any — wsprost na finish 
wyścigów. Początek wyścigów o godzinie
10.30, wjazd dla samochodów kosztuje 
zł. 20 — bez względu na liczbę osób — 

§  wejście zł. 2. Wyścigi te wzbudziły łatwo

zrozumiale zainteresowanie we Lwowie, 
spodziewany więc jest liczny napływ pu­
bliczności.

Z y c i e  p p s p e d ^ r c ^ e .

Dozy wschodnie.
Lwów, 6. września

Z powodu artykułu , który pojawił się 
w „Słowie Polskiem" w sprawie zamierzo­
nej sprzedaży pakietu akcji „Gazów wschód 
nich", prezes rady nadzorczej „Gazów 
wschodnich" p. Zygmunt Lewakowski w 
wywiadzie dziennikarskim przedstawił ge­
nezę sprawy w sposób następujący:

„Polski Bank Przemysłowy ma 100.000 
sztuk akcji „Gazów wschodnich" w swoim 
portfelu jako swoją własność, a ponieważ 
Tow. „Gazów W schodnich" ma ogółem
500.000 sztuk akcji, więc Polski Bank Prze­
mysłowy drogą nabywczą i braniem udziału 
w emisjach przyszedł w posiadanie tych
100.000 sztuk, czyli 20 proc. kapitału akcyj­
nego.

Polski Bank Przemysłowy ze względu 
na przesilenie gospodarcze m usiał dążyć do 
uruchomienia swych aktywów. Według sta­
tutu Polskiego Banku Przemysłowego z a ­
rządza majątkiem  P. B. Przemysłowego za­
rząd czyli dyrekcja, złożona z 5 członków.

Rada nadzorcza i komitet wykonawczy 
P. B. Przemysłowego są organem kontrolu­
jącym.

Zarząd Polskiego Banku Przemysłowego 
otrzymał przed paru tygodniami od poważ­
nej grupy włoskiej, której negocjantem jest 
dr. Artur Goldhammer, adwokat, zamieszka­
ły w Wiedniu, ofertę na  kupno tych
100.000 sztuk akcji „Gazów W schodnich" 
na warunkach korzystnych i udzielił od­
nośną opcję, która upływa 12. września rb.

Zarząd, czyli dyrekcja P. Banku Przemy 
słowego ze stanowiska interesów banko­
wych i dzisiejszego przesilenia uw ażała u- 
nisono w całym składzie dyrekcji za wska­
zane przyjąć ofiarowane pomyślne warunki.

Ponieważ sprawa była nagła, zakomuni­
kowała dyrekcja swoją decyzję obecnym 
w kraju członkom komitetu wykonawczego, 
z tem oświadczeniem, że transakcja ta jest 
dla Polskiego Banku Przemysłowego ko­
rzystna ze względu na obecną sytuację, a to 
tem bardziej, ee grupa włoska, reflektująca 
na ten pakiet akcji, oświadczyła gotowość 
wejścia w porozumienie z grupą akcjonarju- 
szów polskich i zawarcia z nimi syndykatu 
włosko-polskiego, któryby przedsiębiorstwo 
„Gazów wschodnich" prowadził dalej w kie­
runku dotychczasowym.

Nie wchodząc w osądzenie słuszności ar­
gumentów, któremi się powodowała dyrek­
cja Polskiego Banku Przemysłowego, m ają­
ca przedewszystkiem obowiązek dbać w dzi 
siejszej trudnej sytuacji o interesa Banku, 
konstatuję, że protestowałem przeciwko u- 
dzieleniu opcji i zostałem przegłosowany.

W prawdzie instytucje finansowe w cza­
sach dzisiejszych znajdują się w położeniu 
trudnem, bez swej winy, a  skutkiem tego 
nie mogą prowadzić polityki ideowej, to 
jednak dla mnie jako dla przemysłowca, 
który przez szereg lat pracował w „Gazach 
wschodnich", ciężko jest pogodzić się z« 
względami utylitarnym i.

Mam nadzieję, że w razie przyjścia do 
skutku tej transakcji uda się nawiązać i zor­
ganizować stosunki z wioską grupą akcjo­
nariuszy „Gazów wschodnich" w sposób 
odpowiadający interesom przedsiębiorstwa i 
grupy akcjonariuszy •'"takich". 0-----

Giełda warszawska.
Warszawa, 5. września. (Tel. G. P.) Do­

lary St. Zjedn. 5.67, Belgja 25.14, Holan- 
dja 227.25, Londyn 27.27, Nowy Jork 5.57, 
Paryż 26.46, Praga 16.78, Szwajcarja 
109.00, Wiedeń 79.40, Włochy 22.65, 8-prc. 
pożyczka 70.00, pożyczka konwersyjna
43.50, pożyczka dolarowa 336.17 i pól, po­
życzka kolejowa 85.00.

Giełdy obce.
Zurych, 5. września. (Teł. G. P.) Paryż

24.30, Londyn 25 11 i pól, Nowy Jork 5.18, 
Belgja 23.05, W łochy 20.75, Holandja
208.50, Berlin 1232, Wiedeń 73.05, Sofja 
3.75, Praga 15.35, W arszaw a 92.50, Buda­
peszt 0726, Konstantynopol 2.70, Buka­
reszt 2.55.

Obroty prywatne.
Lwów. 6 września.

W czoraj tendenc ja  w  stosunku do 
przedw czoraj zniżkow a. Obrót tylko 
w dolarach, słaby . Doi. am er. 5.73— 
5 74, kanad . 5.40— 5.45.
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Ogłoszenia
Prenumeratę 
Żurnale / mód
M agazyny

do pism krajowych i zagranicznych
na czasopisma krajowe, francuskie, angielskie, włoskie 

i ni m!eck;e 

francuskie, angielskie . wiedeńskie w ogromnym 
wyborze

krajows, angielskie, francuskie i riemlecke
polecają: B iu ra  Dzienników  i O gleszoó

St. Sokołowski
Jar'eSSorsskn 7, Tal, 305.

Henryk BucBisf&b
r.egienów 28. Tel. 499

Drobne ogłoszenia
kosztują:

;W rubrykach:
„Kupno i sprzedaż"

„Wolne posady"
. v „Nauka i  wychowanie" 
„Mieszkania, sklepy, lokale" 

„Różne doniesienia"
PO 6 GROSZY ZA WYRAZ.

„Posady poszukiwane"
PO 2 GROSZE ZA WYRAZ.

* Pierwsze słowa, oraz słowa, 
które maja być drukowane tłu­
stym drukiem kosztują PODWÓJ­
NIE. Za numer dowodowy dolicza 
sie 15 er.

i NAUKA i WYCHOWANIE
6  gromay n I

ANGIELSKIE i francuskie kursa pojedyńczo 
i zbiorowo, Sodowa 1. parler. 4S23

LEKCJE języka francuskiego. Profesorka 
francuska. Plac Bernardyński 12A. II. pie 
tro. 4971

Renomowane
wytwornej

Hunsa Hroj'i i Szycia

i bieiiźniarstwa

ul. Pańska 14. „Ecole IWonna11
W p isy  i inform acje cod zien n ie od  
godz 10. do 1. w  poi. i od  4. d o '7. 
______________ p opoł. 4658

KONCESJONOWANA Szkoła. Muzyczna, 
ni. Sapiehy 15. Marja Łazowska zaprze- 
cza pogłoskom, jakoby nie udzielała lek­
cji, jest zawsze obecną w Szkole i przyj­
muje zgłoszenia od godz. 10-tej do 18-tej 
Mieszkańców kamienicy nie upoważniła 
do daw ania wyiaśnień. 4620-10

LEKCJE na Fortepianie i Cytrze. Metoda 
najnowsza. Piof. M. Lipiński, Plac Ha­
licki 7. Wpisy od 4—6. 4660-15

NAUCZYCIELKI z obcymi językami, m u­
zyką, instruktorzy,;'' Francuzki, Niemki, 
Angielki, froeblanki, pielęgniarki, znajdą 
zaraz posady. Biuro Niemczynowskiej, 
Lwów, pl. Akademicki 3. Telefon 13—61.

___________________________________ 4858-3

NAUCZYCIELKA z m aturą ginan. i semin. 
udziela lekcji w zakresie szkół powszech. 
wydział, i średnich. Zgłoszenia pod 
„Lekcje" do Administr. 4855-7

PIANISTKA ze złotym dyplomem, była ce­
lująca uczenica prof. Kurza, Lalewicza i 
Friem ana udziela lekcji lortepianu. — 
Zgłoszenia: Fuchs-Kordikowa, Łozińskie 
gu 4-., III. p. olicyny na lewo, od 3—7.

_________________________  4872-3

RODOWITA Francuzka poszukuje lekcji. 
Zgłoszenia nod „Francuzka". 4879-4

UCZEŃ \ f .  kl. gimn. poszukuje posady 
gdziekoi .yiek. Łaskawe zgłoszenia pi­
semne do aam in. pod „Praktyka". 4887-2

MATURA, Łyczakowska 47. Kursa matu- 
-yczne gimnazjalne, sem inarjalne, sze 
ścio, czteroklasowe prowadzone przez 
profesorów gimnazjalnych. Wpisy od 
11—7._________________  4913-5

KURSY HANDLOWE I SPÓDZIELCZE 
Stanisława Burnatowicza,

Dyrekt. szkoły handl. dokszt. Kcngr. kup.
WPISY DO 15. WRZEŚNIA BR.

na kursy roczne, półroczne, spółdzielcze,
stenografji, p isan n  na m aszynach dla Pań 

i Panów.
Zgłoszenia tymczasowo w Biurze handl.

„Hermes", Lwów, ul. Mickiewicza 26. Tel 
________________ 34—85. 4849-12

INSTRUKTOR katolik, potrzebny na pro­
wincji do dwojga dzieci z III kl. gimn, 
matem.-przyroii., z francuskim. Oferty z 
podaniem warunków Pallisch, Rożnia- 
tów. 4775-5

I WOLNE POSAJY
6 jgroNzy za wyraz. I

AJENTÓW i komiwojażerów za wysoką 
prowizją przyjmie firma „Feniks". Wy 
rób szczotek i pędzli, Brody 4842-3

I POSADY POSZUKIWANE
8 s r a n y  za w y ra i. ]

MAGISTER farmacji, młody, bardzo dobrze 
polecony, poszukuje posady stałej, ewen­
tualnie dłuższego zastępstwa z dniem 
pierwszego października. Łaskawe zgło­
szenia: M-. Edward Katz, Rzeszów, Apte­
ka Obwodowa. 4940-3

BIURO NAUCZYCIELSKIE Marji Rechter, 
Lwów, ulica Klonoiwcza 1. 11, poleca: 
wybitnego pedagoga rys., malarstwo, n a ­
uczycielki z biegłą konwers. franc., dobrą 
muzyką, Niemki, Francuzki, Angielkę, 
freb larid  z doskon. referencjami. 49R5 2

BUCHALTER-BILANSISTA i kor. polsko- 
niem. z kilkunastoletnią praktyką w więk 
szych przedsiębiorstwach przem ysł, po­
szukuje posady, uajchi. tniej na  prowincji. 
Zgłoszenia pod „M“ do Adm. „Gazety 
Porannej". 4673-5

DYREKTOR handlowy, doktór praw  ze 
studjam i handlowemi i rolniczemi, oraz 
bankową rutyną, znający języki, zdolny 
organizator z inicjatywą, samodzielny 
w interesach i sile wieku, przyjmie od­
powiednie stanowisko w poważnej insty­
tucji lub jako pełnomocnik. Referencje 
pierwszorzędne. Zgłoszenia Adm inistra­
cja pod „Dyrektor". 4759-3

BIURO N<smcr newskie], Lwów, plac A- 
kademicki 3. Telefon 13—61, poleca na­
uczycielki, Francuzki, Niemki, froeblan­
ki, pielęgniarki, gospodynie, oficjalistów 
rolnych, lasowych, kucharzy, ogrodni­
ków, służbę wszystkich zawodów.

________________________________ 4856-3

DŁUGOLETNI urzędnik większej firmy e- 
lektrotechnicznej, rutynow any w dziale 
sDrzeJaży i m anipulacji biurowej, obzna 
jomiony z wszelkiemi artykułam i po­
wyższej branży, prowadzeniem ksiąg 
magazynowych, ewidencyjnych itp.i p.- 
szący biegle na  maszynie, z dobremi po­
leceniami, poszukuje posady w więk- 
szem rzedsiębiorstwie. Listowne zglo- 
,zem a ,o ldm inistracji „Elektryk".

4897-3

PRZYJMĘ zajęcia popułudniowe w zakre­
sie buchalterii. Pod „Bilansista" do Ad- 
m inistiacji. 4841-3

I MIESZKANIA, SKLEPY, LOKALE
6 £ 0 zj M  wyr**. 1

3 POKOJE, przedpokój w śródmieściu na 
biura lub kawalerskie mieszkanie do w y­
najęcia. Zgłoszenia pod „ l okal" Biuro 
dzienników Scherera, Pasaż Hausmana.

4939

SŁUCHACZKI Uniwersytetu znajdą dobre 
umieszczenie, opiekę, fortepian, w pobli­
żu U riw ersytetu. Zgłoszenia do Adm. 
pod Słuchaczki. 4959-2

MIESZKANIE umeblowane odpowiednie 
dla lekarza u wylotu ul. Pańskiej do or­
dynacji. Wiadomość u właściciela Zybh 
kiewicza 4. 4794-2

STUDENTÓW z dobrach domów przyjmę. 
Zyblikiewicza 49. II.- ii. wprost. 4822-4

UCZENNICE przyjmie z utrzym aniem  dom 
poważny, tortep’an, opieka. Zielona 37. 
II. piętro, drzwi 3.. główne schody.

__________   4884-3

POSZUKUJE się pokoju Umeblowanego z 
osobnem wejściem s  elęk*' ykę, dla dwóch 
medyków w dzjdkńcy Łyczakowskiej 
albo Halickiej. Zgłoszenia z zapodaniem 
waiunkow Przemyśl, „Księżnica Nauko­
w a", 4722-2

KUPNO i SPRZEDAZ
6  g ro s o y  za  w y ra * .

OKAZYJNIE sprzedam kijka parcel budo­
w lanych po 4U0 s. kw. w Uzdrowisku „Zi­
m na W oda". Informacji udziela z grzecz­
ności mleczarnia „Lwowianka". 4933-3

KUPUJEMY, sprzedajemy fabryki, sklepy, 
domy, wille, place, m ajątki ziemski*. 
szvbko i na ' dogodnych warunkach. Or - 
ganizujemy spółki akcyjne, firmowe z 
ogr. odpowiedz, i inne pod kierunkiem 
pierwszorzędnych ekonomistów i praw ­
ników. „W a-szawski Dom Zleceń", Hoża 
39. m. 18. W ytnij ogłoszenie i zachowaj.

3935

FORTEPIANY, pianina, fi ihjrmonje na
różne ceny pierwszorzędnych iabrys naj­
taniej sprzedaje, kupuje, m ienia tylko za 
gntówkę HANA.K, Pańska 21, Telefon 
35—45. Firm a istnieje od 30 lat. 4735-10

SPRZEDAM dom parterowy, drewniany, 
trzy pokoje, kuchnia, przedpokój, z wol- 
nem mieszkaniem, z ogrodem owoco­
wym w Stryju, ul. Asnyka 16. Poś-ed- 
nict.wo wykluczone. 4901 -2

REALNOŚĆ 1-piętrowa 50 prc. sprzedam 
tylko katolikowi, Ze m arstynow ska 33, 
Gruber. 4910-4

POWOZY wiedeńskie na gumach, wózki 
resorowe, sanie, tanio do kupienia, Za- 
m arstynow ska 33, u Grubera. 4911-7

I ROŻNE DONIESIENIA
6  g r o n y  z a  w yra* . ]

ZAMÓWIENIA na suknie, kostjumy, płasz­
cze, wszelkie przeróbki przyjmuje P ra­
cownia Sukien, Mikołaja 18, I. p. 4904-3 *

300 ZŁ. nagrody dam za oddanie zgubione- ■ 
go brylantowego kolczyka 31. sierpnia 
wieczorem między 6 a 7 idąc ulicami Sa­
piehy, Kopernika do m iasta Uczciwego 
znalazcę upraszam  o zwrot na ulicę Ja 
pońską 5. II. p. 4932

WAŻNE dla przemysłowców 1 kupców.
W indykujeiny szybko i tanio w obrębie 
W arszawy należności z protestowanych 
weksli i tytułów wykonawczych. W in­
dykacja pod kierunkiem  w ytrawnych 
prawników i specjalnego aparatu w indy- 
kacyjnego. — Polecamy uwadze prowin , 
cji. W arszawski Dom Zleceń, Hoża 39. 
m. 18. telef. 245—70.______________ 3934

MEBLE najrozmaitsze wyrobu krajowego, 
poleca najtaniej Miejska W ystawa plac 
Halicki 1. 10, pałac Biesiadeckich w po­

dwórzu. 4344 3

MALARZ-artysta wykonuje portrety olej­
ne, pastelowe, kredkowe z fotografii i n a ­
tury. Zgłoszenia pod: „Pejsaż" Admi­
nistracja. 4779-3

PANIE I PAN O WIE I Kapelns-..' stare każ­
dego rodzaju przerabia na najnowsze fa­
sony Pierwsza Krajowa fabryka kapehi' 
szy Rudolfa Neuwelta, Balonowa 3. 
Składnice: pl, Marjacl i 8„ Kazimierzow­
ska 25., Krakowska 25., Gródecka 72.

________ 4799-Ut

MASZYNY MŁYŃSKIE, kamienie, cylindry, 
elewatory ftp. dostarcza biuro fabryk' M. 
Kanarek, Lwów, Zyblikiewic-* i 1. 43.

. ___________________4831-5

MOTORY DIESLA „GRAZ" zastępstwo na
Wschód M. Kanarek, Lwów, Zyhllkie- 
wicza 43. 4832 ń

WYPRAWY kuchenne, kredens, stół, ław­
ka, taboret, półka, 2 stolnice tylko 90 z l 
w stolarni Mydlarskiego, Łyczaków 22,

4835-4

ZA DOBRY posadę oddam na własność 
bardzo dobrv m echaniczny wynalazek. 
„Inżm echanik". do Adm. 48R3-3

CHOROBY weneryczne i zastarzałe skór- , 
ne, neurastenię seksualną leczy specja­
lista dr. Frisch, W ałowa 11. 4869-10

UNIEWAŻNIAM zgubione dok im enta woj 
sk iwe wydane P. K. U. Stryj na nazwi- 
sko Kasiewicz Stanisław , urodzony 1888 
W olanka. 4790-3

APTEKA lwowska poszukuje wspólnika.. 
Listy adm inistracja , Właściciel". 4912-2

WYJAZD DO WAR3ZAWY ZBYTECZNY.
Za nadesłaniem zl. 5.— udzielamy wy-i 
cze. ^ujących informacji o stanie spraw 
w M inisterstwach, wszelkich Insty tu ­
cjach Państwowych, samorządowych,, 
pryw atnych oraz wszelkich informacji 
z dziedziny przemysłu, handlu, rolni, 
ciwa i im ansów. W arszawski Dom Zle­
ceń, Hoża 39. m. 18. te l. 245—70. 3933

adwokat dr. B J p i p S
powrócił i przyjm uje 4938

ul. Krasickich  6.
S pecja lista  Chorób skórno-w eneryczn-

itr. Lowenlieclf
nL T r y b a n a l a w a  4 . d 8—9 i od 12—5. 

(ob. Rynku) T el. 48-11-
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Szczotki " sieU;Tcaro<iz*JU 
Chrześcijańska wytwórnia

Marian ORZEBOHCZTli i S ta
4844 B o i m ó w  1.

OGŁOSZENIA " "  _  
do pism lwowskich, krajowych i  za- 
gr< n iem ych  po najniższych cenach  

przyjmuje Biuro Ogłoszeń 
HENRYKA BUCHSTABA, 

Lwów, ni. Legionów 21. Telefon 499.

PIĘKNOŚĆ I POWAB.
Eliksir na loki i fale, emalia na hran, 
krople nadawcę zmęczonym oczom pele; 
tycia diamentowy blask, aparaty do samo- 
masażu na twarz i bim l i inne ostatnie 
nń>7nane kosmetyczne nowości. Żądajcie 
katalogów, załączając znaczek pocztowy. 
Labor, skrzynka pocztowa 61. Bydgoszr,/.

_________________ 4774-15

M il i  najlepszy węgjei 
górnośląski salonowy

Kopalnia M ysłuwice. Kostka II płukana 
oraz drz  wo bakowe rębnne na 4 
części no cenach konku n ncyjnyck.

SKŁAD: „KAR B 0 “
Dworzec Czerniow. sp  z ogr. odp- 

u l. K o p e r n ik a  19. T el. 868.
4811 T o r  b e n z y n o w y .

POWAŻNE I ZNANE TOWARZYSTWO 
AKCYJNE, 

posiadając w olny lokal sklepowy i 
w łasną organizację sprzedaży, poszu­
kuje kontektu z dużą fabryką dla 
sprzedaży jej wyrobów. Pnżąda"a 
branża techniczna lub pokrewne. —  

Oferty pod „£3“ do Administracji.
4808-3

® r .  O T . O T « N D S € H E I i f
Specjalista chorób skórnych, wenerycz­

nych i kosmetyki lekarskiej 
Ktanislaw4w, ni. CloZachowekiegoSp 
Leczenie plam, brodawek, włosów itd., 

elektrolizą, lampą kwarcową i łukową 
endoskopia, prześ a ietlcnie i leczenie cho- 
4287 rób cewki moczowej

STQRV i ŻALUZJE do okien wyko- 
uuje i naprawia

- - Z. DYLSK: i Ska - -
Lwów, d1. Bernardyński 5.

(Hotel Warszaw-ki) 4694

Znana od ddwna j a k  solidna
Kawiarnia Te tralna
Dóob gmachu Teatru wielhicga

poleca
naroje oraz św eże prze­

kąski do pćźna w nocy. 
4383 Zarząd.
C i o ł l / i  ogrodzenia, rafy do szutru 
O iC t U \l f i piasta

wykonuje i dostarcza:
Pierwsza Małopolska Fabryki siatek
drucianych i ogrodzeń oraz warsztat
4399 ślusarsko - ffluchaniczny

M S r ł i n ł  S ^ h u h a r )
L » ó w  u l.  Z i e l o n a  61.

'BB= EUKYRYC2NE
ŚWIECZNIK', LAMPY 
STOŁOW E, BIUROWE,
fskoteż e le k fr .  k u ­
c h e n k i  dn g o t o w a ­
n iu  k a w y , fu  rb=,ty
i t. p. pierwszorzędnej 
jakości, poleca p o r  aj- 

tbńszycli cenacn

firma Jakób Kahane i Syn
L w ów , K op ern ik a  2 .

Skład w szelk ich  przyborów  elektr.
3565

Przedstawiciel 
na e  mposzukiwany

dla masowej sprzedaży artykułu spożyw­
czego znanej w irszaw skiej fabryki. Wy­
magana kaucja do 2.000 zł. Oferty sub „S. 
G.“ Międzynarodowe T iuro Ogłoszeń W ar­

szawa, Galerja L uirm burea. 4792K

męstie
damskieFutra

poleca oraz wszelkie przefasonowanla 
44f3 przyjmuje

m a g a z y n  i p r a c o w n ia  fu te r

A .  W 3 Ó B E L
L w ó w ,  I l a l i e k a  2 9  1 .

ż u r n a l e ' 7
Wzory

KROJE
455, Manekiny

B .  L A I I I A i :
Lwów, Czarnieckiego 3.

Licytacja na ćpał.
W kancelarii Nadleśnictwa w Delaty- 

nie odbędzie się dnia 18 września br. o 
gndz. 10 przed południem publiczna licy­
tacja zapomocą oferl pisemnych na sprze­
daż 10.000 mp. sześć, opału bukowego w 
stanie gotowym, zdeponowanego na skła 
dzie przy torze przemysłowym w Delaty- 
nie. Oferować m ożna cenę dowolną na  ka­
żdą ilość drewna, jednakowoż nie mniej 
jak do 1000 mp. sześć.

Bliższe informacje w Nadleśnictwie De- 
latyn (poczta i stacja w miejscu) lub w 
Dyrekcji Lasów Państwowych we Lwowie. 

Lwów, dnia 19 sierpnia 1925. 4529 2
Dyrekcja L >«ów Państwowych 

we Lwowfe.

Poważne przedsiębiorstwo przemy­
słowe w Poznaniu, dobrze prosperu 
jące, poszukuje celem powiększenia 

fabryki

w sp ó ln ik a
z hapitałem 10 —  IDO tys.
Z g ło sze n ia  »Par« P o zn a ń . A l. 

M A R C IN K O W SK IE G O  11
p od  35 .147 . 4925

D A K M U
z u p e łn ie  z  n a sz ą  p r z e sy łk ą  k a ż ly  
m o że  o trzy m a ć  p rze d m io t w a r ­

to śc i

4955
S z c -e g ó ły  w y r y ła  

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWF

„ b b k o r d «
Łó r . P iotf-kow a^a 7 7 .

h  ii mie^iozite raty !
Magazyn konfekcji dam- 
4934 skiej i msskej 
„U IEN N  A P O L 1 1

L w ó w , Ł y c z a k o w s k a  7 ,
T e le fo n  8 0 - ‘t2 .

Płaszcze pluszowi, futrzane, welu- 
rowe, sukienne. Kurllo pluszowe, 
futrzane. Futra męskie. Palta. Ragla- 
ny. Kurtki. Ubrarie Spodnia. Ubranka 
4934 stw den: k ..

I ł o t ą  b iż r a k r ;ę ! !
Poleca, przerabia! naprawia szybko, 
4476 solidinie I najtaniej

li. TURLIK- złotnik  
Lw ów , R u tow sk ie-jo  7

naprzeciw  Katedry gł. Bramy 

P o bardzo um iarkowanych cena h

O T O M Ą W Y g
gob elin ow e, p lu szow e i p łócien n e

Maternre włosienne i sprężynowe, Ka­
napki do składan a, Łóżka polowe, Ma- 
terje meblowe, Firanki etam nowe, Dy­
wany, Chodniki, Narzuty na Otomany, 

r  irnisze i t. d. poleca 48 9 
E. HAGI.ER, Lwów, S o b ie sk ieg o  21. 

Ze gotówkę i na dogodne warunki.

(Maksglas ermJi)

i
S  FABRYKA 
' PAPY T ASFALTU 
Lwów Panienka 33

Wyrabia: papę daci ową, płyty izolacyjne, 
asfalt 4713

Wykonuje: krycia papą, asfaltowania 
murów, posadzek i t. p.

3 # -  Ceny konkurencyjne. “WO

Ogłoszenie.
Rejonowe Kierownictwo Intendentury 

Lwów, anuluje „W ezwanie do składania 
ofert" ogłoszonego fl „Monitorze" JNr. 186. 
z dnia 13. VIII. w „Polsce Zbrojnej" Nr. 220 
z dnia 12. VIII. 1925 r. do L. 3423 (ż) 25. 
na  dostawę arondaćyjną ziemniaków, kapu­
sty kisz., cebuli św., jarzyny ś\. i wypiek 
chleba dla Garnizonu Lwów, Brody, Żół­
kiew, Rawa ruska i 13 arrnonka strumiłowa.

Rej. Kier. In t. Lwow. 
4918 L. 3768/Ż/25.

L okatę  50.000 z ł0
przyjmie poważna firma przemysłowa do
rozszerzenia przedsiębiorstwa, dając dobry 
procent i hipotekę na znacznym m ajątku. 
Zgłoszenia pod „Lokata" do Reklamy P ra­
sowej, Lw*w, Chnreżczyzny 7. 4920

SENSACJA TARGÓW WSCHODNICH! 
AMERYKAŃSKA Ś OWOSCl

Aparat-zegar, dający autom atycznie sy­
gnał y czasu o każdej porze dnia i nocy, wy- 
na 'azku amerykańskiego .,Exacta“. Niezbęd 
ny dla adwokatów, sędziów, notarjuszy. le­
karzy, bankierów, kupców i w każdym  lep­
szym ' domu!

„EXAGTA“ autom at przypomina o każ­
dej jorze dnia wszelkie ważne załatw ienia 
i NAWOŁUjE bezustannie do wykonania 
czynności, których nie chce się zapomnąć. 
Służy też jako budzik w nocy.
Generalna reprezentacja Benedykt Kleiner, 

Lwów
Targi W' chodnie Pawilon Centralny.

Przedstawiciele dobrze sytuowani poszuki­
wani wJkrłłżięflAl 4009 5

Tel. 19-61. 
Ceny n̂a .*r,nie zniżone.

I O W  WSFFEIM
ich części skła ow» Płaszcze, węże. 
pompy i t. p L ATARI 1 karbidowe r - 

O werowe, ręczne straganiarskie. Karbid 
n V wagę i w puszki ch. 4140 

J. R o s e n m a i  L“ Ow, Akadem icka 26. 
Własny warsztat repar. — Zamówienia 

z prowincji odwrotni?.

w  walce z plagą różnego

I
Kilkunastoletnia praktyka, próby, liczne 
zaświadczenia i podziękowania wykazały, 

że najskuteczniejszymi środkami są: 
M m  przeciw  karaluchom  i p r t-

ll-tW IlN  przeciw m yszom  i szczurom  
MOGIŁ przeciw  pluskwom ,
P 'Tlij (do rozpylania) przeciw  pchłom , 
uiDIlD m olom , pluskwom .
Żądajcie tylko powyższych środ­
ków, j  pozbędziecie się wszelakiego 

rodzaju robactwa I szkodników. 
D o nabycia w ap ekach, druguerjach 

i składach farb.
Lab. ł  n .  K osm ot. J. t r o c iy ż s k l  
i S*a, W arszaw a, * .leH tora łr i 21.

Kasa FoDierze
STANISŁAW  ADL

Legionów  11. 1809

V t U A U V  CHODNIKI
i i  W H n  |  r o r t j e r yD i

FIRANKI, KAPY, NARZUTY, 
L IN illE U M , CERAT :. KOŁ- 
o r  Y. M Ą] ^P.a CE, M aTFRJE 

na POKRYCIE MEBLI, PLUSZE, TA­
PETY. Włanua pracownia dekorącyjna.

5. HcISS
L w ó w ,

Sobi3sliieqo Z.

HI ZWĘKCZA i u s u w a

m Z A  I. BleiOll«SlE!D$l
KAMIENIE £ CHODZĄ 3EZ HOLU, ATAI'1 W ZUPEŁlłrŚCI USTAJĄ.

Objawy (początkowe); Ból u bokach i ćołkflpodsercowym (gdzie sebbuzą się żebra). 
Pobolewania w wątrób e. Skłfnnośó du abstrakcji. Uryna c ie ln a , mętna lub tek 
bezbfw na jak woda. Język obłożony. Gorycz i kwas w  nstach. Odbijanie gazami. 
Wzdęcie i Lurczenie ™ kiszkach. Bóle i zawroty głowy. Silne podenerwowanie. —j 
Objawy (podczas ataków): W dołku i wątrobie silny ból, który »ie rozchodź* kv stronta 
tylnej — w pasie —• krzyżu i sięga aż p a 1 łopatki, wzdęcie brzucha, n  iżsadzaniei 
żeber i parcie na kiszkę stolcową. Brak tchu oraz Lól w piecarb i klatce piersiowej 
(na przestrzał) Niekiedy wymioty żółcią, dreszia , z lm e  poty, żółtaczką. — Błiższydl 
Mormacji udziaa: Ap'.ekarz-fizjok$ H. NIEHOIE-Wl, W-ruwsą. Naw, Świat fe .  L

K a  v ia vn ia  R ep u b lik a
r u l .  K e ś c !u s z k i  a  S y  k s t u s k if j ,

zawiadam ia s i ę  P. Ti, że n a  .izns T argów  Wschodnich 
zaang, itw a n o  K a p e lę  Rumuńską „ B o g i j r i i e  M .ix z y sc 

pod b a t u t ą  s ł a w n e g o  s k r z y p k a  I w a n o s k a .

Kuchnia znakomita, świeże potrawy w każ-
4223 d e j  p o i r z  ? p o l e s a
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h. 4.166/25.
K  O ST K  V  B  IS.

Z arząd  m iasta  N adw ornej rozpisuje niniejszem  konkurs n a  posadę 
INSPEKTORA POLICJI MIEJSKIEJ.

Do posady tej p rzyw iązana jest p łaca  XI stopnia urzędników  p a ń ­
stw ow ych.

K andydaci ubiegający się o tę posadę w inni przedłożyć;
a) m etrykę urodzin na dowód nieprzekroczonego 40 roku życia;
b) św iadectw o złożonego z dobrym  w ynikiem  egzam inu n a  inspektora 

policji m iejskiej;
c) św iadectw o m oralności;

-dY certy fikat przynależności.
P ierw szeństw o m ają  przodow nicy P. P. ' -
T erm in  w noszenia podań do 30.w rześn ia  1925.

N adw orna, dn ia  29. s ie rp n ia  1925.
K ierow nik Z arządu  m iasta : 

4395-3 Bnlsiewicz.

W i e l k ą  A t r a k c j ą
b ę d ą  na V . T A R G A C H  W S C H O D N IC H  w e  L w o w ie  (P a w ilo n  c e n ­
t r a ln y )  u r u c h o m io n e  A U T O M A T Y  A -S . D o  w y tw a r z a n ia  sz tu cz n e ­
g o  z im n a  i lo d u  p at.: » A u d iffren sin g u n «  o ra z  in n e  a n a lo g icz n e

e k sp o n a ty  f r m y :

Wiedeń n i.
I g n a c y  G e l l e r t  i fjfea

Rok założenia 1803. B udapeszt V.

W yląecne przedstawicielstwo w  Polsce:
Specjalne b iu ro  Inżynierskie w  zakresie  ch łodnictw a dyr. J. DRZEWIECKIEGO, K rsków , Aleja

Krasińskiego 28.
REFERENCJE W POLSCE:

B row ary  b a r. Goctza w Okocimiu (d la  w szystk ich  w iększych sk ładów  piw a); Z arząd zamku 
h r . A lfreda Potockiego w Łańcucie; Antoni H aw ełka, K raków ; M ałopolski Związek m leczarski, K ra ­
ków; Hotel ,TSport“ S tanisław a K arpow icza w  Zakopanem ; Szpital pow szechny w  B ielsku; Inż.
W olfgang Josephy w  Bielsku; Fab rykan t Bruno Jellinek , Bielsko; K aw iarnia B auera w  Bielsku; 
C ukiernia B arth a  w Cieszynie; Textilnaaterila u. W arenverkeh rs  A. G. w  Bielsku. Ponadto fabryki 
m asarskie: M arcina Kusionowicza w  K rakow ie, Sew eryna B ergandera  w  Kaliszu, A leksandra  Lewi- 
tina w  Pabianicach , Jo ljana  Moskwy w Rzeszowie i Jana  Bolisega w  B iałej.

W EUROPIE PRZESZŁO 20.ON AUTOMATÓW W RUCHU.
Jedyna maszyna efctodnłcia. którn nie wymaga żadnego napełnienia kwasami, a obsługę ogra­

nicza tylko do wtoczenia, względnie w yigezeuia silnika ron d ow ego . 48 "

W yrób — Farbenfabriken przedt. Friedr Bayer <Sc Co, Lever- 
kusen, o. Kolonii, n. Renem. — Do nabycia w hurtow nia.h 
aptecznych, aptekach, drogerjauh, skład.. :h farb lub c Za­

stępstw a: Lwów, Kościuszki 18. 2761

iićH lH jp il t ś ś | a ila  i  S p  a s M
ROMANA ŻUROWSKIEGO

leszczow , op. Waręż, sŁ kol. Bełz Małopolska.
UHn^nahi^i każde ilości dostarczonej we'ny na materjały 
> laC < U illll bundowe, sukmany, koce, defki na konie i h ] ,
Bnnahia w szelkie sukna włościańskie, gunie, koce, derki, 
H j in U lU  sukna klasztorne i t. p.

Sprzedaje g rtow e bundy i kurtki z własnych materjałów.
SPECJALNOŚĆ: SUKNO WŁOŚCIAŃSKIE .HALINA*.

Żądajcie w zniów  i cenników l Targi W schodnie Pałac Sztuki66

O D E Z W A
do m łodzieży  s zk o ln e j!! !

Nie m arnujcie swojego grosza!
KuDujcie tylko w  znanym  z taniości

M AGAZYNIE PA P IE R U

S .  W E I S E f t A
Lwów, SYKSTUSKA 4,

gd zie  d ostan iecie p o  n ieb yw ale  n isk ;ch cenach  olbrzym i w ybór  
w szelk ich  przyborów  szk o ln ych  i b ezp łatny up .minek.

BLOK RYSUNKOWY z MAPA POLSKI!!!
Jako dowód taniości przytaczam ceny bloków rysunkowych,

1 II Iii IV V VI
45 60 75 90 1.10 1.25

r i r k O Ł  l We własnym interesie nal :ży zapamiętać firmę S . W e is e r
oraz numer domu ul, Sykstuska 4 . 4751

L. 4.165/25.
K O N K U R S .

Zarząd m ia rta  N adw órnej rozpisuje nin iejszem  konkurs n a  posadę 
SEKRETAHZA MIEJSKIEGO.

Do posady te] p rzy w iązan a  jest p łaca X stopnia urzędników  pań ­
stwowy ch.

K andydaci ub iegający  się o tę posadę w :nni przedłożyć:
a) m etrykę urodzin n a  dowód nie przekroczonego 40 roku życia;
b) św iadectw o złożonego z dobrym  w ynikiem  egzam inu d la  sekretarzy  

m iejskich; f
c) św iadectw o odbytej p rzynajm nie j 3 letn iej służby  w  sam orządzie;
d) św iadectw o m oralności;
e) certy fikat p rzynależności ,
T erm in w noszenia podań do dn ia  30. w rześn ia 1925

N adw órna, dn ia  29. s ie rp n ia  1925.
1893-3 K ierow nik Z arządu  rria s ta :

F n ls ie w c z .

tO Ż rC W S lU E G D
» m o i 'v n E t E Ł 4 , t s E M

V i N A N  5  Z A  N A J L E O S 2 £  •

MAGAZYN: Lwów, M ickiew icza 14. Telef. 29 — 16.

S y h s tu s h a  3. r t a  <1 m i  e s .  R a f y  S y h : tu  b a  3 .
W szelką garderobę m ęsk ą z pierW śzorzędnycl 
m aterjałów  do miary p odłu g  n ajn ow szych  żurnali 
i pod kierownictwem fachowych sił we własnych 
wart '.tatach starannie sum ien nie i punktualnie 

w ykonuje tylko- f
firma „DRESSING"

41Cga L W Ó W .

Sykstuska 3. N a  4  m i e ś .  R a t y  Syhstusto 3.

ból głowi) 

m n u  h r.r- 

urobi) iolądko

PRIEWOnShA^S-łYKA
WÓOCK-UKIERÓW I RUMU 
ANDRZE JA- K5- LUBOMI RSKIEGO

W  PRZCWORSk u

CHORZY! {EKATÓSSŁ
w c a ły m  d w iec ie

ZIOŁił z  B ó r  HARCU d r a  LAUERil
Zalecane przez najsłynniejsze pow agi lekar-, 

skie, jak  prof. Berlińskiego U niw ersytetu  Dr. v.. 
Leyden, Dr. H ochfloetter, D ra M artin i wieluj 
innych w ybitnych lekarzy , k tó rzy  stw ierdzili, że[ 
zioła te są niezastąpionym  środkiem  przy  choro-, 
iach pochodzących z zanieczyszczania i zgęsżcze-j 
nia krw i.

Zioła z gór Harcu Dra Lauera radykalnie bsu-i 
vają wszelkie cierpienia żołądkowe, ełerpłcnlal 
wątroby, cierpienia nerek, kamienie zółeiowe,, 
■ierpłenis hemorroldalne, reumatyzm, artrelyzm, 
>óle N ow y. wyrzuty I Iłsznje.

Zioła z gór Harcu Dra Lauern pobudzają a-, 
petyt 1 trawienie 1 przy skłonnościach do ob-l 
tru k c jl są zarów no praktycznym  i skutecznym, 
.rodkicm  przeczyszczającym .

Zioła z gór H arcu Dra Lauera zostały nagro- 
lzone na w ystaw ach lekarsk ich  najwyższem i od-- 

in a ra tn ia m i i złotymi m edalam i: w  Badenie, Ber-! 
linie, Londynie, W iedniu, Paryżu i w ielu innych) 
m iastach. !
~ . , 7 ^ ,ce. . p °dziękow ań i  uznań za skuteczność 
Ziół H arckich  o trzym ał Dr. L auer od osób wyle­
czonych. i

Cena pół pudełka zł. l.M , podwójne pudełko
zł. 2.51.

Sprzedaż w ap tekach  i sk ładach  aptecznych.
U W AG Al W ystrzegać się  bezw artościow ych na-, 

śladow nictw l Każde oryginalne pudełko za-; 
opatrzone N r. 43 wg. re j. W. M inistr. Z drów .' 
Publicz.

R eprezentant Polskę; jó ze l GROSSMAN,,
WARSZAWA, Chmielna I. 4>. 4612-4,
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Frzzciwlio pożarom
zabezpiecza najpewn.ej 
debra stud ia  wiercona 
z pompą ssąco-tłoczącą 
najnowszej konstrukcji 
„PATENT41, która służy 

też jako sikawka.
Wyjaśnień udziela bezpłatnie:

Przedsiębiorstwo 
wiercenia studzfeA

lit±* Fr. Dominik
Lwów, ul. 29 Listopada 1. 37
4881 Tel. 1SB5.

POLSKA F0RESTA“
S p ó łk a .  A k c y jn a .

L W Ó W , u l .  R O P E R N I K A .
A d res te le g r .  „ F o r e s ta  H w ó w “ .  T elefo n  Kr. 4-7Z.
Posiada drzewostany dębow e, olchowe, sosnow e, 

św ierkow e 1 jodłow e  
w  Brodach, Nadwórnie i Podhajcach.

Poleca drzewo okrągłe i materjałowe, tarte na własnych 
tartakach, w dym enz>ch krajowych i zagranicznych.

Z U  B9NK H«E'UVT0S V  T. a.
we Lwowie, ul. Jagiellońska 2.

( R o k  z a ł o ż e n i a  1 9 0 0 )

przyjmuje i oprocentowuje na najk rzystniejszych fr
warunkach

a

- i
■j

W K L A Q K 1
na książeczki oszczędności i na rachunki bieżące  

złotowe 1 dolarowe.
P od atek  rentow y od odsetek ponosi B a n k  a w ła­

sn y  e h  funduszów.
ODDZIAŁY: Bydgoszcz, Cieszyn, Częstochowa, Gdańsk, ł .

Gdyn.a, Kołomyja, Kraków, Lublin, W arsza- — 
4746 wa (dwa Oddziały), Zakopane.

Specjalność: F rak i — Smokingi — K ai ser obi — FUTRA. 
Najtańgse źródło P B Z C n Ó ś£ K  FUTER. Wierzchy z oryginalnych 
4900 angielskich 1 bielsk Uh m aierjalów.

T. A.
HE LHOHIE, UL 39BIEŁŁGI1SB9 I. Z 

B A N K  D E W I Z O W Y
Rok założenia 1900.

Adres telegr. Centrali i Oddziałów z wyjątkiem Oddziału 
w Warszawie i Oddziału miejskiego w Warszawie

„Zierńbank“.
Adres telegr. Oddziału w Warszawie ul. Marszał­

kowska 151. „Kre«dembank“.
Adres telegr. Oddzia-u miejskiego w Warszawie Nowy 

Świat 23/25: „Bakazet“.

Konto żyrowe w Banku Polskim 

Kapitał akcyjny: zł. 3,000,000

Fundusze rezerwowe: zł. 1,535.792.47
O ddziały: Bydgoszcz, Cieszvn, Częstochowa,
Gdańsk, Kołomyja, Kraków, Lublin, W arszawa, 

Pierwszy Oddział miejski w Warszawie. 
Ekspozylury: Gdyn;a, Zakopane. 

Przyjmuje i oprocentowuje wkładki na ksią­
żeczki oszczędności i rachunki bieżące na najko­
rzystniejszych warunkach oraz wykonuje w szelkie  

czynności w zakres bankowości wchodzące.

Reklama jest dźwignią przemysłu!
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N E T Y plusze, nowości sezonowe 
Dom Jedwabiu TńiHkel 1 S k r
Lwów, pl. Marjacki 6 - 7

M  nadeszły
Pierwszo zę ln a  z przepycham i techr ką zagraniczną urządzona

O U K 1 E R M A  o r a z  B U F E T Y  
beda de wydzierżawienia

w pacliu obecnie s'g budującym przy ul. ŁE638N0R I. 1-3
Bliższych wyjaśnień udzieli firma „Gladjatorfilm " Lwów, Słowackiego 16 codzien* 
nie w gcdz. 3 i popoł. Reflektuje się tylko na p erwszorzędne Lrmy lub na bar­

dzo poważne jednostki. — Wymagany większy wkład gotówkowy. £47

POPIERAJCIE PRZEMYSŁ KRAJOWY!

Kupujcie PORCELANĘ ĆWELOWSKĄ!
Skład he InowiE, ul. Sylisfuska 10.

Prosim y oglądać serw is (ua 120 osób), dar honorowy FABRYKI PORCELANY 
w Ć Y IEl OWIE dla m iasta Lwowa, wystawiony w firmie L. Hoszowski,

ul. Akademicka 3.

j b

M W J E B IE f K E S  ■

j r a r j r j p j e  

J L W G i z & e J t o A R M c r j u r f o/-
PRZERÓBKI — UŻYWANYCH FUTER — MODERNIZACJA 

CENY BEZWZGLĘDNIE UMIARKOWANE 
7V » ż y c z e n i e  d o g o d n e  s p ! a t y .

o s iw e

SKŁAD MASZYN — 
iriiMuziiitiiiiiMiisMeii
oraz naczyń kuchennych alumm., 
emalj., łóżek, umywalń i siatek sprę­

żynowych

K. PAWLIKOWSKI
uE> R u tiiu sk tsg i)  I. 12

(vis a vis 0 0  Jezuitów) 
W ystawia na V. Targach Wschodnich 

Pawdon Centralny. 47 6

m m m i & co
Fabryka olejków eterycz­
nych, e?enc i i w ytw oiów  

eh etnicznych 4941

Miltitz k. Lipska
Reprezenacja i skład

„AROMA"
L n ó w ,  u!. Skarbków-ka 15.

—  Daiythcznsowy —  
Z A S T Ę P C A

firm zagranicznych z siedzibą 
we Lwowie, dobrze wpro­
wadzony w Maiopolsce, o- 
bejńiie zastępstwo, kiero­
wnictwo lub posadę podró­
żującego w większem przed­
siębiorstwie. Zgłoszenia pod 
„Dobre referencje" do Ge­
neralnej Ekspedycji Ogło­
szeń M. T  Krzysztofowicz, 
Lwów, Dielowskiego 6 . 1. p.

99

Telefon 469.

a  p r ' ł  Zastępsiwo tabr^Ki „Ford-Moior-Comp/4
L u u i  I  I  f i  I  Mmmm 4958 poleca:

Ska z ogr. por., Lwów, ul. Akademicka 15. Samochody osobowe i cię­
żarowe oraz traktory rolnicze 

„Fordson".
Gumy samochodowe „MICHEUN 
Oleje i smary .,GARGQYLE“. Części 
składowe i akcesnrja samoGhcidawe.

u
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M o d n e  w e łny  na p ła sz cz e ,  
su k n ie  i k o s i. 'u r n y  dam sk>e
Sukna m ęskie  ubraniow e - -

^  R O M A N  Z U B I K
J.wón, Halicka fiC. 492

TOMAS NA
francuska 14/18% kwasu fosforow ego cytr. rozp . 

punktualna wysyłka,
-  - L w ó w , -  -  
K o ś c i u s z k i  1 8 .

p u i i n iu u m u  w y  o j i

Józef Karrach,

9 0  la t  is tn ie ją c y . 9 3  la t is tn ie ją c y .
F13RYCZNY SKfilO S3SHI I TOUBÓS W rH U ilU  

JAN WALLACH i Syn
Lwów?, R yn ek  3 3  49 4

poleca na bieżący se.ion w olbrzymim wyborze N o w o ści kraj. i zagr. na brania 
m ęsk ie, kostjum y i p ła szcze  d am sk ie , m aterjały na buncy i peleryny. Koce na 

konie i na łóżka. — Tow ar doborowy. Ceny niskie.
Plusze na płaszcze dam skie. D odatki do k r a w ie c z y z n y .

MAGAZYN OBUWIA
TOMBAKAR01F

%■

L w o w y  L e g ; o n ó « t f  2 9 ,  t e l .  1 6 5 9

poleca obuwie na sezon jesienny 
w olbrzymim wyborze po cenach 

przystępnych. 4690

w ?  # ■

|  Towarzystwo Hzajrmnych Ubezpieczed

„ S N O P "
w WafSiaiYśo

m  fclteS it Ula i inltli 
GDQZ3B£ we Lwowie

3adenick 9. tel- 4-63.4731

Spółką Akcyjna
Z ało żo n e w  ro k u  1 8 7 ©

Oddział we Lwowie, ul. Słowackiego 18. Te!. 3łD.
T ow arzystw o przyjmuje i bezp ieczen ia  od  ognia, od  kradzieży 

z włamaniem i od  grar obicia w  w alucie

Złotowej i dolarowe!
zaś ubeżpieczenia transportów  lądowych i morskich we 

w szelkich walutach.
Fundusze gwarancyjne T ow arzystw a w ed łu g  bilansu otwarcia w  zło* 

tych na dzień 1-g > stycznia 1 9 2 4  roku p r ze w y ższ a j

Z i. 10,000.000*—
i d o k o w a n e  tak w  papierach krajowych jak 1 zagranicznych  
oraz . 11 nieruchom ościach, p o łożon ych  w róż ych miastach P o h k i.

T ow arzystw o p o s ia ła  ustalone i roz leg łe  w ielo letn ie  stosunki 
z p ierw szorzęduem i To warzy stwam . Ruasckurrcyjnem . angielskiem l, 
srwajcaiskiem i i iunem i.

Centrala Towarzystwa w Warszawie.
Jasna Nr. 4 (dom własny).

Oddziały Tow arzystw a:
Białystok, ul. -War zaw sk 9  dom  w ł. Gdańsk. D om in k sw ill 1, 
do ii w . Katowice, Plac Miarki 1, d>m w .  Kraków, Dunajew­
skiego 2. L w ó w  S łow ackiego 18, d«m wi Łódź, P otrko sk 90. 
P o z n a ń , 27 O ud ia 10, dom w ł Równe, Szkolna 9 Sosnowiec, 
P łiu d sk ie g o  8, dom  wł. W arszawa, Jasua 4, dom  w ł. Wilno, 

M ck^.wi za 17, dom  wł.
Reorezentacje i ajentury w e wszystkich miastach Rze- 
4745 czy pospolitej.

Towarzystwo

L E U
Lwów, BaJc/ewi

poleca

- BEZKONKURENCYJNE - 
OLEJE AUTOM OBILOW E

M arki

C A R  O l  L
w blaszankach 2, 5, 10 i 20 

litrowych.

Ds nabycia wszedde.

jedyna gwarancja prawidłowej pracy 
- - motoru samochodowego. - -
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4
4
4
4
4
4
4
4
4

W- -r -V-

Lwowstfe Towarzystwo Akcyjno Browarów *
P O L E C A

P l w j  e k sp e r to w e  ja sn e  
b a w a r sk ie  

P o r te r  im p e r ia l

Lwów, ul. Kleparowska Nr. 15. Tir. tslef. 333, 1542, 3288.

*
*

KSIĄŻKI SZKOLNE KOPERNIKA 2.

KARPATY-
Sprzedaż produktów naftowych Spdlha z o. o.

Lwów, pl. UKarJacki 8.
G e n e r a ln a  re p re z e n ta cja  r a fln e r ji:

Glinik Marjampolski, Jedlicze, Dziedzice
dostarcza:

Benzynę lekką, średnią i ciężką, naftę, oleje pędne, wul­
kanowe, cylindrowe, maszynowe, kompresorowe, trans­

formatorowe.

Sp ecja lie  oleje automobilowe markE,

„GALKAR“
gwarantujące najlepszą sprawność motoru przy 
równoczesnem  bardzo ekonomi ;znem używaniu  
4807 olejH.
Wazelinę, parafinę, asfalt, koks, sm ar 

Towotta, świece.

Centrala: Lwów, pl. Marjacki 8.
Filie i składy: Bi Tła, Białvstok, B o m  ław, 
B yd goszcz  Częstochowa, Ch łmża, Chojnice, Dą­
browa górn cza, Gniezno G. udz ądz, Ka ow ice, 
Kraków, Kościerzyna, Lubi n, Łódź Miechów, 
Os rów, O strzeszew, Poznań, Puck, Rawicz, Ra 
dom, Sępolno, Tczew, Tarnów, Toruń, W arszawa.

życie

Towarzystwo Ubezpieczeń

„ P r z e z o rn o ś ć 7
Spółka Akcyjna

Założone w  roku 1892

wypadki —  ogień—  kra­
dzież —  transporty.

U b ezp ieczen ie  jest o sto ją  bytu rodziny, bow iem :
Ono tylko zapewnia najłatwiejsze zebranie kapitału 

na starość.
Ono tylko zabezpiecza byt rodziny w razie przed­

wczesnej śmierci żywiciela.
One tylko za pewna zebrani? posagu dla córek i ka­

pitału na warsztat pracy dla synów. 
Przedw czesna śm ierć un icestw ia  niejeden b y t — ubezpie­
czenie niw eczy m a te ria ln e  sku tk i przedw czesnej śm ierci.

U bezpieczenie jest ostoją dobrobytu, bowiem :
Ono tytko zabezpiecza dobytek od ognia i kradzieży. 
Ono tylko zabezpiecza transporty.
Straż ogniowa ugasi płomień,- policja odszuka złodziej!, — 
ani straż ogniow a jednak, ani policja nie zwróci wartości 

spalonego czy skradzionego.
4 f6 Informacje udziela:

D yret c) a Odd ziała
Tel. 17-97 we Lwowie Tel. 17-97

nl. B u t  iw sk legn

Je neralna Reprezentacja
w Krakow ie, Gerlrudy 6. 405.

u s a r  o o ł o sz eS i

Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy !
35 gr., za wiersz. 1-szpalt. milimetrowy 
tszer. 60 nuu.) w tekście (kronika, re 
pertuar, dział ekonomiczny itd.) 40 gr 
za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 
1.0 mm.) na pierwszej stronie 46 gr., 
Drobne ogłoszenia: kupno i sprzedaż, ma­
trymonialne, koresp adencje prywatne po 
6 groszy za wyraz., dla potrzebujących pra­

cy po 2 gr. za wyraz, cała strona ogłoszj- 
niowa 285 zł,, cała strona tekstowa 480 
zl. poi., cała strona pud nagłówkiem 
■ -sza) 670 zł. pot. — Ogłoszenia za­
miejscowe 30 pro. droższe. — Odpowie­
dzialności za terminowy druk nie przyj­
mujemy. — Porta przekazów nie bomfi- 
kr -my. — Uwaga: Kolumny ogłosze­

niowe są podz słone na 8 łamów Cszpalt) 
ekstowe na 4 lamy (szpalty).

k u r .  80 mm.) ogłoszenia zwy/Te za 
tekstem 12 gr., za wiersz 1-szpalt, mili­
metrowy (szer. 60 mm.) m-deslafie i ne­
krologi 80 gr, za wiersz 1-szpalt. mili­
metrowy 'szer 60 mm.) po kronice, 
paski i inseraty na stronach tekstowych
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